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Wszelkie „Doniesienia prywatne” 
jakete o zaręczynach, ślubach, weselach, 
mabeżeństwach żalchnyck, pogrzebach, 
awrelkie uekrełegi, spisy uczt 1 sabaw 
ztywatnych, wszelkie rekiazey dla ba 
iew, odczytów i koncertów, wnzełkie 
misy skladei , denisrienia e zpubach tub 
* remuch nr... guatask i 4 Ś.E% 3 
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Dris: -i 

Jowo: É | $w. Dawida Króla 
Czas odnowić prenumeratę. Wynosi 

ona na prowincyi : 

Miesięcznie 1 złr 10 ct 


Kwartalnie 3 „ 30 , 
Pólrocznie 6 „ 60 ,„ 
Rocznie 18 20 
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Za zmianę adresu dopłaca się 20 
centów. 

Administracya oddaje po zniżonej cenie po- 
zostałe egzemplarze trzytomowej powieści 


„WIARUSY, ' 


mianowicie, o ile zapas starczy, oddaje egzemplarz 
za 150 złr. z przesyłką pocztową, a za I złr. bez 
przesjtki. Żamawiać można razem z prenumeratą 
Przeglądu. 


Przegląd polityczny 
Lwów 28 grudnia. 

Podczas świąt nadeszła da Lwowa wiado- 
mość o podaniu sią do dymisyi hr. Szuwałowa. 
Wypadek ten był zdawna oczekiwany, jako 
nieuniknione następstwo ciężkiej choroby hra- 
biego, steranego długą pracą na uociątliwym 
posterunku ambasadorskim w Berlinie, a mają: 
cego już sześćdziesiąt kilka lat życia. Ustąpie- 
nia jego nie wywołały żedne względy po!ity 
czne i tylko osoba jego następoy może zachę- 
cić do takich lub owakich przypuszczeń © przy- 
szłej polityce rosyjskiej w Królestwie Polakiem. 
Ale następcy tego jeszcze nie ma. Wymienia- 
no dawniej kilku dygnitarzy, ubiegających się 
o te ponctne pod wielu względami stanowi ko, 
wię» wspominano o hr. Ignatjewie z Kijowa, 
o jenerale Baranowie, gubernatorza Niśno-No- 
wcgrodzkim, o jenerale Roopie z Odesy i t. d., 
teraz zas obok tych kandydatów stawia domysł 
jeszcze księcia Imeretpńskiego, którego zdawna 
przyzwyczajon> sią wysuwać jako kandydata 
na zaszczytne postoranki. Tak naprzykład dwu- 
krotnie wymieniano go jako rosyjskiego kan- 
dydata do tronu bułgarskiego — raz przed Al. 
Battenbergiem, a drugi raz po nim. Książą 
Imeretyński, były komendant dywizyi gwardyi, 
a teraz inspektor broni i senator, nosi rządki 
tytuł „bardzo jasno oświeconego księcia”, jako 
syn i dziedzio ostatniego niepodległego wladz- 
cy Imerecyi, która leży na Kaukazie, między 
przegiem morza Ozarnego a górami Ararack:e- 
mi i w czasach starożytnych nazywała się Ko- 
lehidą. Jego matka, po śmierci męża, zrzekła 
się za siebie i dzieci praw monarszych na 
rzsog Bosyj, za co oirzymała mil onową fortu- 
nę i uprzywiłejowane stanowisko w szeregach 
najwyższej arystokracyi. 

, Inną nowiną świąteczną z Rosyi, a także 
niezupełnie obojętną dla nas jest to, że główny 
organ katkowszozyzny rosyjskiej Moskiewskie 

tedomosti przeszły ped redakcyę profesora 
Gringmutha. O ile wiemy, zmiana ta nastąpiła 
z tego powodu, że dotychczasowy redaktor, 
profesor Pietrowskij został przez sąd ukazany 
na miesiąc aresziu za artykuł uwłaczający owci 
jakiejś prywatnej osoby. Nie sądśmy z tego, 
że w ogóle w E3syi oszczerstwa prasowe są 
icigane surowiej niś gdzieindziej. Pod tym 
względem, niestety, wszędzie panuje bardzo 
szkodliwa dla społeczeństwa pobłażliwość. Ale 
Mosk. Wied. są włsenoscią moskiewskiego uni- 
werzyteiu i zawsze jeden z p:ofesorów lub do- 
centów (jak Katkow) jest redaktorem, wybiera- 
nym przez senat akademicki za zgodą kuratora 
i za zatwierdzeniem rządu. Dlatego właśnie 
ten dziennik uchodzi z+ tubę, jeśli nie całego 
rządu, to przynajmniej kilku bardzo wpływo- 
wych dygnitarzy, jak były moskiewski profe- 
sor Pobiedonoscew, albo Kapustin. Otóż tradno 

utraymać na redaktorskiem stenowisku 
[sé Pietrowskiego, skoro on musi pójśó do 

Ozy. Jego następca. p of. Gringmuth pracował 
w tym dzienniku pod Katkowem, którego też 
wyrlawia w swej pierwszej odezwie do czytel- 
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m (Ciąg dalszy). 

ce miasta mało ożywione są za dnia. 
piw ładownych, powozów, wiać aaa 
w 5 wiek, boć to przecie jest wielkie miasto 
pa owe, „Ale pieszych stosunkowo niewieln. 
en e m 2 T łe, do A zwlaszcza „ko- 
kają sposobu, by unikn ddd W zk 
ohydnych. Przypuścić T aar Akona 
czycy mają we dnie swoje stałe zajęsia, iay, 
mające ioh w obrębie biur, urzędów i dad, 
a dopiero po poładnin, zakończy wszy wba 
z rodzinami i znajomymi na przechadzkę a 
chodsą. Doprawdy bowiem dziwnem się zdaje 
skąd ich pod wieczór tylu wszędzie się bierze. 
8 ulicach rojno, nie wystarczają chodniki 
powozy pomału tylko przeciskają się wśród 
nmu, a wszystko to wolnym krokiem, bez po- 
spiechu oglądając wystawy sklepowe, rozma- 
kiej u uPkami osłym), snuje się we wszyst- 
bawy gzlnkach. Dla takiej to wesołej, za- 
sią hej rzeszy, powstało owo Tivoli sła- 
bem prego, Piękny, dosyć nawet rozległy, ale 
przesady powiedzieć można, że tyle co i 
w rim przeróżnych budek i kio- 
ki; zgon TA tanią opłatą użyć można 
strzelnice małe Tiloe od najskromniej szych, 
, 8) Omierzę, wagi automaty0Łne, 
huśtawki ; ętorostych, skompli 
małego stawu, kołysze się aan wy 
gaia, & wewnątrz niej aw ję rk 

vdzie „maurytański — 
Wiarnia; gdy wieczór zapadnie, A 


św. Tomasza Bisk, ai | Danyiła świacz, 
5! Sewsstyana m. 
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Gri:gmuth, jako uczony, zesba» bardwiej niż 
jego poprzednik Pe a E wymaganie pro- 
stej indzkiej sprawiedliwości, wymagania özā- 
su i realnych stosunków, a nie będzie się kie- 
rował zassorupiałemi uprzedzeniami, w które 
zawinął się był jego poprzednik, jak w skórę 
hippopotama. 


Nowy rok przyniesie nowe militarns wy- 
silki, przed+wszystkiem we Francyi i Niam- 
ozsrh, bo właśnie te dwa państwa znowu za" 
: zoly się prześcigaó na tsm polu. Rozkaz dzien- 
ny cesarza Wiihelma II poleca utworzzó do 1 
kwietnia r. p. sz snańsie nowych brygai pie- 
choty z owych czwartych batalionów w ka- 
żdym pułku, na które zgod:ił się był parla- 
ment w roku przeszłym Powiększenie pułków 
o czwarte bataliony byłoby prostem zwiękeza- 
niem /ałej armii, bez spesyalnego uwzględnie- 
nia strategioznego szyku wojsk podczas poko- 
ju. Natomiast uzycie tych czwartych batalio- 
nów xa formacyę nowych brygad pozwala 
wsmocnid zbrojne zastępy, rozlokowane w po- 
bliža granie. Jakoż, od pierwszego kwietnia 
będą powiększone przeważnis te dywizye, któ. 
re są zwrósone przeciw Rosyi i Franoyi, a po 
ozęści i Danii, bo oprócz jednej, już piątej bry- 
gały gwardyi, stojącej w Borlinie, i oprócz 
trzach rozlokowanych wewnątrz Niemis”, wszyst. 


kie inne, a wigs razem dwanaście zasilą woj- | h 


tka nad wschodnią i vachodnią granicą cesar- 
stwa. Trzecie bregady przyłączone będą do dy- 
wixyi w Królewcu, Poznaniu, Wrocławiu i Byd- 
gossczy, a na zachodzie — w Strasburgu i 
Metzu, na linii zaś półnoonej — w Sohwery- 
nie, Trewirze i Hannowerze. Z powodu tego 
zarządzenia piszą berlińskie dzienniki, że wpra- 
wdzie 
1900 go, trudno się spodziewać 
nych wypadków, !esz nikt zgoła nie wie, co 


Azys zajmuje coraz więcej miejsca w po- į 


lityce rosyjskiej, która wszędzie sieje tam hoj- 
nie, licząc na obfite żniwo w przyszłości. Ra- 
miona swoje wyciąga Rosya we wszystkie strony 
azyatyckiego lądu, jak gdyby cały chciała kie- 
dyś posiąść. Wiadomość o nabyciu przez nią 
od Abisynii kawałka ozerwono-morskiego brzegu 
tylko w części okazała się mylną, bo chociaż 
rzeczywiście nabytku tego nie zrobiono, ale za- 
loga parowca „Zaporożec“ wysiadła w Bshicie 
i wykonała rozległe stadya hydrograficzne, któ- 
re mogą być potrzebne tylko w takim razie, 
jeżeli chodzi o założenie osady wojennej, lub 
choćby jedynie stacyi, gdzie okręty będą się 
zaopatrywały w węgiel i słodką wodę. Studya 
ydrograficzne robiono na obu brzegach morza 
Czerwonego, a oto teraz zaczęto mówió, że taka 
stacya łatwiej powstanie na arzyatyckim, niż 
na afrykańskim brrega, bo Turcya nie odmówi 
kęsa arabskiej ziemi. Mówią także, że w Teke- 
ranie toczą się układy o wydzierżawienie Rosyi 
skrawka Perskiei Zatoki, gdzie wielki port wo- 
ieony byłby ciągłą groźbą dla aagielskich Indyi. 


do wystawy paryskiej , t j. do roku j Jednocześnie tym Indyom, nawiedzonym glo- 
jakichś niepożą- | dem i dżumą, okazuje rząd rosyjski wyjątkowe 


wapółczucie, które jest dobrze obmyśloną poli- 


przyniesie rok 1901-y, a strzeżonego Pan Bóg |tyką. W oałem państwie zbierane są oŃary w 


strzeże. 


,  Oozywiście, Franonzi są tego samego zda- 
nia o podwójnej aiekutacyi tych, oo się strze 


zbożu dla głodnych Hindusów, a oar rozkazał 
przewozić to zboże kolejsmi bezpłatnie, nadto 
zaś Osobiscie zajął się urządzeniem dwóch wiel- 


gą. Więc zalsdwo ukazało się niemieckie roz- | kich koncertów, — jednego na dochód nędzarzy 


porządzenie o tormacyi szesnastu nowych bry- 
gad, francuski minietsr wojny Billot przedsta- 
wił głównej radzi» wojennej projekt utworze- 
nia 145-ciu nowych batalionów. Minister we- 
zwał radę, aby rychło przestudyowała ów pro- 
jekt, bo rząd postanowił zaraz po świętach 
wnieśb go do parlamentu, aby do wiosny mieć 
te bataliony. Zatem frauouskie powiększenie 
armii będzie znacznie wiąkaze od niemiarkiego, 
które wynosi 96 batalionów. Ale oprócz tego 
owo fianouskie ma jeszcze inną doniosłość mi- 
Ltarną. Mianowicie byłe dotąd we Francyi 145 
pułków dwubatalionowych, lokalnych, przezna« 
czonych do młażby wewnętrznej, do strzeżenia 
magazynów i innych zakładów wojskowych, a 
nie do walk orężnych. Otóż właśnie ts pułki 
otrzymają trzecia bataliosy, będą zatem zorga: 
piwowane jako siła bojowa, a więc można po: 
wiedzieć, że nie tjle batalionów, ale tye pul- 
ków towiększy zbrojność Francyi. Niezawo- 
dnie Niemcy zechcą dorównać Francuzom. 

W dziale artyleryjskim odbywa się taka 
sama rywalizacya. Rada wojenna tcanonsku, 


w Czarnogórzu, drugiego — na fandusz pomocy 
Hindasom. Dobroczynność państwowa, tak roz- 
legła, że z Petersburga sięga nad brzegi Głan- 
gesu, ma niewątpliwie cel przykry dla Angli- 
ków, a dający im tem więcej do myślenia, że 
jaż dawno krzewi się wśród ludności. indyjskiej 
a> o Rosyi, jako o nadzwyczajnej potędze, 
tóra nietylko może, ale nawet chce zdjąć z 
Hindusów jarzmo angielskie. Takie rusofilstwo 
w Indyach nie miało do niedawna aktualnego 
znaczenia, lecz nabierze go lada dzień, gdy 
długa kolej turkiestańska, idąca jedną odnogą 
ka Wołdze, a drugą nad wschodni brzeg morza 
Kaspijskiego, utknie o Kokand, skąd na drodze 
do Indyizostaje tylko grzbiet Hindukuski. Nie- 
daleka już te chwila, w której zjawisko uwa- 
żane przez Palmerstona za niemożliwe, miano- 
wicie spotkanie się rosyjskiego słonia z angiel- 
skim wielorybem, stanie się faktem naidonio- 
ślejszym dla stosunków światow”oh i naturalnie 
w pierwszym rrędzie europejskich. 
W ostatnich dniach Rosya jeszoze w in- 
nem miejsou puł:żyła swą rękę na azya- 


mając już przyznany kredyt na zmianę dz'al |tycki. Telegram doniósł przed świętami o u- 


polowych, przyjęła armatę Oaneta, która daj» 
igó wystrzałów na minutę, rozgrzewa się bar- 
zo powolnie, a wyrzuca pociski na odległość 
6.800 metrów, więc prawie na milę! Podozas 
bitw z dala cd twierdz zapewne bardzo rzadko 
kiedy można będzie skorzystkó z tego, Żs ar- 
mata Canrta bije na milę, lesz to jast rzeczą 
ogromnie ważnę, ik skoro jej siła rzutu tak 


[32 


m YA A A 


kładzie kolejowym, zawartym w Petersburgu 
między Rosvą s Chinami. Układ ów jest za- 
pewne ułamkiem rozległego traktatn, o któ- 
rym jsdni mówią jak o bwjce, inni jako o 
fakcie, ulożonym tak, że dla zaoszszędzenia 
emosyi państwom zachodnim, zwolca i ozę- 
ściami będzia publikowany. Wedie gazet an- 
gielskich, traktat ów przyznaje Rosyi prawo 


nowe wrażenia: wśród gałęzi, wzdłuż ścian | przygotowując się do długiej żeglugi. Pasażer- 


| budynku każdego, zspalają się tysiączne lampki 
o różnobarwnem świe:le; muzyki ze wszech 
stron słychać wezbrane potoki; na przemiany 
co pół godziny w kilku otwartych pawilonach, 
to znów we wielkiej halli poważny koncert 
klasycznych utworów, gdzieindziej solowe pro 
dukcye śpiewaków i muzyków lepszych ; nie 
brak i miejscowego Ronachers, który, nader 
licznie zgromadzoną publiczność, od 71/, do 12tej 
darzy przeróżnymi produkcyami gimnastyczno- 
wokalvymi. Głdzieindziej znowu, pod gołem 
niebem, w cieniu drzew tylko, roztacza się po- 
oieszna historya Pierrota — a i tej nie brak 
uwaśnych ałuchaczy, rozradowanych, gdy się 
który z bohaterów przewróci na scenie, lub 
drugiego poczęstuje kułakiem. Ludek wesoły, 
nie potrzebuje dużo do swej zabawy, i wszel- 
kie usiłowania 
wdzięcznie przyjmuje. 
wolenie i słychać oklaski. 


* 
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Pomimo wszystkiego pozostaje jednak 
SE i „śe Kopsnhaga fo use mi- | klombów drzew. 
majka: dalej oda miastem. Część centralna Rozległym bardzo 


łem, domy ciężkie 
rokich ulicach nie 
tworne wystawy zeto mi 

zaułkach Jednakże ue z 
się itu sporo pięknych 
np. wzdłuż portu, daje obra 


szare, monotonne. Na ze- 


zą się po krętych 


widać sklepów dużych, wy- | się wznoszącą ceglan 


zając pilnie znajdzie | nie ulic i placów wolne przewtrzenie, na 
szczegółów. Spacer | chód ogrody, 
= międzynarodowego | pòla i lasy i wieże 


skie parowce, przebiegają co chwile, jak po- 
ciągi na dworcu, rycząc gwałtownie; maleńkie 
parowczyki uwijają się skrzętnie pomiędzy wię- 
kszymi, korzystają przejść wolnych, przewożą 
z jednego brzegu na drugi. I na osły ten wi- 
dok patrzy z zaciekawieniem i podziwóm gro- 
madka lądowoów, zwracając głowy za każdem 
nowem zjawiskiem; obserwuje bacznie kilku 
ogorzałych wilków morskich, którzy rozumieją 
znak każdy, i ze zawodowem zajęciem śledzą 
ruchy tych morskich olbrzymów, bo po nich 
stąpać przywykli, przewija się tłum kupiecki, 
zasferowany, obojętny na mialowniezość obrazu, 
a tylko za swym interesem spleszący ; prze- 
ciąga zwolna robotnicza rzesza, nosząc i ładu- 
jąc towary. i i 

Jest i nowa dzielnica miasta, bo zdalą 


podjęte w tym oelu ochoczo i| dosyć od centrum, po za dworcem i morskim 
Wszędzia widać zado- ocala. Najzupełniej banalna, o ulicach re- 


galarnych, szerokich, kamieniasch ladnych, i 

REAN zwłaszcza sklepach spożywomych. 
Zwraca uwagą „Park Oersteda", z bardzo 

malowniczym stawem wijątym się kręto wśród 


jest widok z t. ©. na- 


A, ma, jak to już wspomnia- | krągłej wieży“, na szczyt której ślimakowaty 


korytarz prowadzi, bez schodów, tylko z woiąś 
ple p S$ posadzką. U stóp wi- 
dać miasto szare, wśród dachów rysują ię 
a- 
rzedmieścia, dalej krei płaski, 
j wsi dęlekiżli, na Wschód i 


życia morskiego ; co chwilą duże okręty wpły- | Północ, Sund usiany statkami i sine wybrzeże 


wają poważnie, przywożąc 
wiewy z odległych kolonij; inne ną kotwicy 
stojące, wypełniają szerokie swe boki towarem, 


„ze sobą jakoby po- | Szwecyi. 


Wspaniałym jest wreszcie kościół Panny 
Maryi — ale to dzięki znów Thorwaldsenowi, 


Naczelny Redaktor i Wydawca. LUDWIK WASŁOWSKI. 


krótkie odległości woo niszcząca przedłużania kolei syberyjskiej przez chińską 


Washid Modo g. 
Zachód 


, Telegram petersburski potwierdza raczej 
doniesianie augielskich dzienników, mż zaprze- 
azenie Norda, Powstało w Rosyi „Towarzystwo 
kolei wschodnio-chińskich*, a więs konsoroyum, 
które zamierza zbudować kilka kolei, a finan- 
sową stroną przedsiębiorstwa opiera o osobny 
bank ohińsko - rosyjski, Jest to niezawodnie 
dekoracya, za którą ukrywa się samo pań- 
stwo rosy'skie. Na teraz koncesyę wyda- 
no na budowę kolei, która w ukośnym kie- 
ranku z północnego zachodu na wschód poła- 
dniowy prze nie Mandżuryę. Zacznie się ona 
na zachodniej granicy prowincyi Holan, skoń- 
Gzy się na wschodniej granicy prowincyi Ki- 
rin, a matom ani końcami swymi, ani środkiem 
nie dotknie żadnego wybitnego punktu, z cze- 
go już samo przez się wynika, žo jest tylko 
ułamkiem jakiejś dłuższej linii, będącej dopie- 
ro w projekcie. Ukaz carski juk dziś postan: - 
wia, że konsorcyum może połączyć tę linię 
z gałęziami, które będą zbudowane od wielkiej 
syberyjskiej kolei, zatem wejdzie ona w kom- 
pleks sieci rosyjskiej, ale to tylko r.związuje 
połowę zagadki, bo pozostaje jeszcze zrozu- 
mieć, dlaczego ta linia ma się kończyć na 
wschodniej granicy Kirinn. Jeden rzut oka na 
mapę wskazuje, że od owej granicy do brzegu 
morza Żółtego jest tylko wąziuchny skrawek 
ziemi, częścią należącej do Korei, a częścią do 
chińskiej prowincyi Peczyli. W ciągu kilku 
miesięcy mośna tu zbudować kolej -do morza 
bądź przez Koreę, bądź przez Peczyli, albo 
w obu kierunkach, — jak na to pozwolą wzglę- 
dy polityczne, Widać z tego, że tylko dla uni- 
knienia zbyt silnego wrażenia w Europie, za- 
twierdzono na razie budowę kolei od jakiejś 
jednej do jakiejś drugiej prowincyonalnej gra- 
nicy w Chinach, lecz że w gruncie rzeczy cho- 
dzi tu o komunikacyę, która silnie postawi Ro- 
syę na morzu Żółtem i że zatem kolej ta ma 
olbrzymie polityczne znaczenie, co zresztą wy- 
nika już z tego, że dla ułożenia układu przy- 
był z Pekinu do Petersburga rosyjski ambasa- 
dor w Chinach hr. Cassati, a jeszcze bardniej 
z tego, iż akoyonaryuszami tej kolei mają być 
tylko Rosyanie i Obińczycy, czyli właściwie 
sami Rosyanie, bo trudno przypuszczać, aby 
żółci synowie państwa niebieskiego angażowali 
się w przedsiębiorstwo, m nich jeszcze niezna- 
ne, i przytem takie, którego dyrekoya i bank 
znajdują się w Petersburgu, a którego urządni- 
cy będą przaz lat 50 podlegali wyłącznie pra- 
wom rosyjskim. 

Więc swe prawe ramię Rosya wyciąga 
do Zatoki Perskiej, lewe — do morza Żółtego, 
a pierś, pełną współozacia i dobroczynności, 
otwiera przed ludnością Indyj, — oto jej ogrom- 
ny ruch polityczny ku Azyi, rozpoczęty przez 
Mikołaja IL. 


Sprawy monarchii. 
Kilka pism doniosło, że prezes gabinetu 
hr. Badeni zamierza przy najbliższych wybo- 


skromnego bardzo wnętrza. Zwłaszcza twarz 
Chrystusa taki wyraz majestatycznej powagi a 
przytem niepomiernej litości i miłosierdzia za- 
wiera, że z pewnością natchnąć potrafii do go- 
rącej modlitwy. 

, Ze zwiedzaniem tego kościoła łączy się dla 
mnie oryginalny epizod. Gdy szedlem jakiemiś 
bocznemi drzwiśmi, przedsionek, schody, zapro- 
wadziły mnie na wysokość pierwszego piętra; 
otworzywazy drzwi, unslrziem się na korytarzu, 
po którego lewej stronie loże były, zupełnie jak 
w teatrze, zapełnione pobośnymi, którzy z wy- 
sokości udział brali w nabożeństwie o: prawia- 
ada a. Było właśnie pra Nie ohoąc 

) a6 uwagi, cicho stąpałem, zatrzymując 
się ohwilkę u wejścia do lóż zajętej przez je- 
duego tylko księdza; odwrócił się do mnie i 
racham godności pełnym wakazał miejsce wolne 
obok siebie. Zdziwiony, przyjąłem; duńskiego 
kazania nie bylem w stania zrozumieć, mogłem 
się za to dowoli przypatrzeć imponującemu 
Chrystusowi Thorwaldsena, i twarzy pelnej nie- 
biańskiej słodyczy klęczącego aniola. Niemniej 
uwagi godną była postać mojego sąsiada o bar- 
dzo szlachetnym i delikatnym profilu, przypo- 
minającym płaskorzeżby z kości słoniowej z u- 
biegłego stalecia; biała kryza szeroka, obej- 
mająca tę charakterystyczną głową, dopełniała 
obrazka jakiejs dalekiej przeszłości, harmonizu- 
jącego doskonale z sarowem wnętrzem kościoła, 
którego grube mury odbijały echa gwałtownej, 
lecz dla mnie niezrozumiałej wymowy. 
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Taż przed | adbył hr. Badeni 
korf»rencyą z przywódzcami trzzoh stronuiotw 
| sejmu czeskiego, któr:j sfery polityczne przy: 


I w sprawie 
| pardzo złagodnisły. Być może, ź3 należy to 
przypisać golepszeniu się stosunku Młodocze- 


hr. Badeni zakomunikował Miłodoczechom wy- 
i niki swych stndyów nad kwestyą czsską, mi- 
mo to w atmosferze świątecznej powiewają 
wiesrzyki pokojowe. Wprawdzie konferencye 
ostatnie dotyczyły tylko pras sejmu, ale ile- 
kroć prezydent ministrów w Aus:ryi obraduje, 
ze stronniciwami czeskiemi, zawize nasuwa się 
słowo „ugoda“, 

Artykuł swó: końszy Neues Wiener Tag: 
blatt uwagą, że hr. Badeni posiada dar od- 
działywanie na stronnictwa Udowodnił to wo» 
bea młodoczeoków. Gdyby mu powiodło się po* 
rozumianie z Niemcam', wówozaś niepotrzebo- 
wałby nawe: czekać nasiępnej sesyi pailamen- 
tu, aby módz z dumą oświadczyć, że uytuscya 
jest wyjaśniona. 

Vaterland zauważa, że hr. Badeni nie roz= 
poczynałby przecie wielkiej akoy:, gdyby ona 
miala odnosić się tylko d> trzechdniowaj sesyi 
sejmewej i bardzo możliwą jest rzeczą, że wspo” 
mniane na wstępie narady sięgają w dalszą 
przyszłość. . 


Kaplica polska 
w bazylice św. Antoniego 
Padwa — grudzień. 


Po ogłoszeniu krótkiej wiadomości © ist» 
niejącym ołtarzu św. Stanieława w bazylice 
św. Antoniego i o projekcie nowej kaplicy dla 
tago patrona _Poleki, poznaję -z otrzymanych s 
listów i ofiar od rodaków, że nie wszyscy zro- 
zamieli o oo tu właściwie chodzi. Wielu roda- 
ków sądzi, iż rozchodzi się tylko o przeniesie: 
nie dawnego ołtarza do jednej z kaplic bazy- 
liki, a więo na to nie potrzaba aż 12 tysięcy 
lirów. p 

Tymczasem rzecz ma cię zupełnie inaczej. 
Obecny ołtarz i obok niego napizy świadczące 
o jego założeniu i kilka marmurów nadgrobo- 
wych muszą zupełnie być usunięte z naw bazyliki 
w miarę jak restaurnoye jej będą daiei postę- 
powały. O prreniesieniu ołtarza do kaplicy ani 
mowy być nie może, jak również o zachowa- 
niu go w miejscu, w którem dotychczas stał. 
Zresztą z kaplic pouzawano już lepsze ołtarze 
od naszego, jeko nie nadające się do pierwo- 
tnego styli bazyliki, nad przywróceniem któ: 
rego wlaśnie się pracuje. Zatem chodzi tutaj o 
zachowanie fak dawnej ozo: św. Stanisiawowi 
przes poświęcenie mu jednej z kaplic już pray- 
prowadzsnej do pierwotnego stylu. Ołtarz zaś 
tej kapiicy jest oltarzsm zwykłym rzymskiem, 
skisda'ącym się s marmurowej nienzy, na której 
ma stang odpowiedniej wielkości z białego 
marmuru statua świętego. Ale przed oddaniem 
nam takiej kavlicy chcą, by Polacy wyma- 
lowali ją sobie i postarali się o powyższą statuę. 

Od uzbierania sumy zależy więc i wyma- 
lowanie. By można wymalować dwa wielkie 
alfraska z życia św. Patrona Polski (wskrzesze- 
nie Piotrowina — i śmisró świętego biskupa) 
i sprawić statue, potrzeba co najmniej jakich 
12—14 tysięcy lir, więc około 6—7 tysięcy złr. 


pi M Za SA EEEE: „AOR E mm" 
Rześby jego, Ohrystus i 12stu apostołów, sta- I. 
nowią najpiękniejszą i zresztą jedyną ozdobę Stockholm 


Po dziewiątej wieczór statek nasz miał 
wypłynąć z Kopenhagi. Tajsmniczo port uśpio- 
ny wyglądał. Gruba warstwa ciemności i spo= 
koju okrywała dolne regiony, a w blado nie- 
bieskie tło nieba sterczały tylko maszty, sznury, 
wyższe budynki; gdzieniegdsie bujała czerwona 
latarka, w dali błyszcząła jasna gwiazda eiek- 
trycznego światła, które znaczyło wyjście na 
pełne morze. Cisza zupełne po całym dniu ha- 
łasu i gwaru wielkiej przystani. Podniósł się 
księżyc z poza domów, rzucił snop promieni na 
wody spokojne, rorświecił nieco ciemne zaka- 
marki. Lecz to im tajemniczości bynajmniej 
nie ujęło. Wychyliły się kształty dziwaczne, 
cieniami w głąb wody idące, półcienie roz- 
igrały się po calej rozmaitości zarysów, jaką 
im przedstawiały okręty duże, trójmasztowe, 
parowe, żaglowce mniejsze, wreszcie łodzie ma- 
lutkie, bez wyboru, symetryi, spokojnie obok 
siebie na kotwicy stojące. Z Żeglanskiego tego 
świata, odrębnego dla siebie, powstawał drugi, 
jeszcze więcej dziwaczny, nieokreślony, bajecz- 
ny. Ozwał się dzwonek donośny wśród ciszy 
wieczornej, idący daleko gdzieś aż w głąb mia” 
sta, zabrzmiały kroki ostatnich podróżnych, po“ 
żegnania £ brzegu, warknąły kola, i brzeg usu- 
ngt sią w dal. Szybko przemknęliśmy między 
śpiącymi olbrzymami, drażniąc ich boki fi 
z pod kół, promień elektryczny u wyjścia po- 
bawił się z naszym stątkiem, musnął jego dwa 
białe kominy, oświecił bardzo wyraźnie dwa 
kłęby czarnego dymu, a potem już tylko spo- 
kojne morze dokoła, zlewające się pw pk s 

n. 


chmurami w oddali. 


Karol Krusonstern. 


innych obrazów wystarczy 7 tysięcy franków. 
Lecz ja myślę, że Polacy zachcą mieć na tem 
miejscu, tak cudownem, kaplicę z alfreskami i 
wymalowaną jak przystało na Polaków i bazy- 
likę jaką jest św. Antoniego, gdzie tyle oboo- 

jowców codziennie przybywa w calu podzi- 
wiania sztuki i bogactw. Dalsj, do takiej ke- 
plicy przeniosłoby się owe dawne napisy, lub 
dałoby się nowe, świadczące o istnieniu juź 
ołtarzą i o powstaniu i przez kogo tej kaplicy, 
jak również owe pomnikowe napisy. Poczyni- 
łem kroki u komisyi zajmującej s'ę restanzacyą 
bazyliki, by familias lub osoby przyczyniające 
się większą kwotą (1000 florenów) do wymalo- 
wania kaplicy, miały prawo do wymalowania 
w niej swoich herbów z podpisem. 

Niemcy obecnie kończą swoją kaplicę w 
Lorecie, która będzie arcydziełem i podziwem 
calego swiata, a już myślą o podobnej także i 
o bazylice padewskiej. Sądzę, że i Polacy zə- 
chcą podobny pomnik wystawić sobie tutaj 
przynajmniej. 

Na powyśssy oel raczyli przesłać na pod- 
isanago ręce swoje ofiary następujący dobro- 
ieje: p. Kazimierz Szenie z Kłodzks (Glatz) 

1 m. 70 £, J. Wesławska 2 lir, M. Kvandnk 
z Dobrowlan 5 flor., Stan. Harczyński i Marya 
z Gostynia 4 m, M. Bnrowioż 1 m., Kat. Busz 
1 m, O. Bzymonkiewicz 4 m., M. Adamczew- 
ska 75 f, K. Czajczyńska 50 f, Kokocińsoy 
05 f, Slaweckie 75 f, J. Szymański 50 fen. 
Hel. Szymańska 50 f, J. Giozek 50 f, Stan. 
Sobótka 30 f, Ag. Skrzypozak, J. Radoła po 
30 f, A. Opisz 25 f, M. Jakubczak i Kat. Ka- 
szmerek po 20 f. Kilka jəsxoze osób po 10 do 
15 f, p. N. N. z Petersburga 25 rubli, p. hr. 
M. Plater 100 rubli; za pośrednictwem pani 
Mal. Lityńskiej zə Lwowa 35 mr. 


Jest to zaledwie kilka cegiełek na fanda- į d 


ment tego pomnika narodowego. Początek jest 
dany; sądzę, że nie skończy się na ofiarności 
rodaków. Przyszło mi na myśl poprosió szano- 
wnych czytelników Przegłądu, by przy odna- 
wianiu prenumeraty raczyli dołączyć do prze: 
syłki równiek i małą choćby cfiarę na kaplicę 
w mowie będącą. W taki sposób nikomu to nie 
uczyni wielkiej różnicy, a sprawa kaplicy wiele 
zyska na tem. Tacy święci, jak Stanisław i 
Antoni, wynagrodzą stokrotnie każdą ofiarę. 
Szanowna Redakcya, myślę, że nie sprzeciwi 
wię temu, ale z chęcią przyjmie na siebie tę 
małą fatygę. Ktoby zaś albo nie mógł obecnie, 
lub z jakiej innej przyczyny przesłać do Rə- 
dakoyi, może złożyć swoją ofiarę w którym- 
kolwiek konwencie OO. Franciszkanów, którzy 
gorliwie zajmują się tą sprawą. 

Mówią mi, ża w Głalioyi jest tyle prza- 
różnych składek na cele pobczna, że trudno bę- 
dzie cos zebrać na kaplicę na obcej ziemi. Ja 
zaś jestem przeciwnego zupełnie zdania. Ktoś 
tam się jeszcze znajdzie, że niszapomni i o św. 
Stanisławie, nawet na obcej ziemi. 

Zresztą niepochlebnemby to było dla Ga- 
licyi, gd-by ons sama nie przyczyniła się do 
tego boskiego dzieła, podczas gdy iune dwie 
części Polski gorliwie zajmnią się tą sprawą 

Każdy Polak jest wielo nabożny do św. 
Antoniego, więc tek nie cdmówi na przyozdo- 
bienie kaplicą polską, jego bazyliki, swego 
wdowiego grosza. to właśnie kaśe mi się 
spodziewać, że niezadługo będą mogły być roz- 
foszęte prace około kaplicy. 

Ks. Jan Warchoł 
spowiednik polski al Santo 
Trzęsienie ziemi w Anglii 

Z Lomdynu piszą 18 grudnia : 

Po raz drugi w drugiej połowie bieżącego 
roku zaszło tu trzęsienie ziemi, mianowicie 
wozoraj rano o godzinie pół do 5-tej. Z wiado- 
mości, otrzymanych ze wszystkich stron kraju, 
i ze spostrzeżeń mieszkańców Londynu wnosić 
moina, że sama stolica odozuła tylko końcowe 
drżenie ziemi, spowodowane przes wstrząśnia- 


nie, którego kierunek był: z Southampton ku 
Windsorowi (w hrabstwie Berkshire), ztąd do 
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Na wymalowanie zwykłe, bez alfresków i 
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Nie rrażajmy się brakiem widocznych re- 
zultatów naszych starań juk w pierwszej chwili, 
pamiętajmy, że tylko wytrwałość na obranej 
drodze może przynieść dodatnie skutki, — sądź: 
my nasze stosunki trzeźwo, bezstronnie i bez 
uprzedzeń, — nie wahajmy się poprawić, us- 
nąć lub zmienić tego, co zmiany lub poprawy 
istotnie wymaga, — ale bądźmy wolni od tej 
stronniczej i zjadliwej krytyki, która zraża, 
zniechęca i drażni, a nie ulepsza i nie po- 
prawia, a negując nawet to, eo dobre, nikogo 
nie przekonywa. 

Materyal do prac macie panowie juk dziś 
obfity, w sprawozdaniach Wydziału krajowego, 
które wszystkie bez wyjątku znajdują się w wa: 
szych rękach. 

Ze sprawozdań tych będziecie mogli pa- 
nowie przedewszystkiem ocenić działalność Wy- 
działu krajowego w roku ubiegłym i wydać o 
niej sąd, który będzie pod niejednym wzglądem 
wskazówką na przyszłość. 

Między wnioskami do zmien ustawodaw- 
czgob, wspomnę przedewszystkiem o projek- 
oia nowej ustawy drogowej, który 
Wydział krajowy przedkłada nietylko stosując 
się do zeszłorocznaj uchwały Sejmu, ale i w głę: 
bokiem przeświadczeniu, że reforma tej ustawy 
jest konieczną. 

Projekt Wydziału krajowego oparty jest 
na jednolitym i równomiernym rozkładzie po- 
winności drogowych , rozkłada główny ciężar 
utrzymania dróg na podstawia dodatków do po- 
datków, pozostawiając minimalną prestacyę oso- 
bistą od rodziny, którą jednak każdy spłacić 
może gotówką. Tym sposobem nikt nie może 
być zmuszonym do jakichkolwiek świadczeń 
w naturze lub do robocizny. 

Ustawa zniża o połowę dotychczasowe 
presacyas dla klas najmniej zamoknych, a wkła- 
a na Radę powiatową obowiązek zupełnego 
uwalcienia od prestacyi ubogich i tych, którzy 
jej wykonać nie mogą. 

Projekt nasz wprowadza nową katogoryą 
dróg gminnych ważniejszych komunikacyjnych 
pod nazwą dróg gminnych I klasy. 

Drogi takie subwencyonowane, a częato ad- 
ministrowane przez Wydziały powiatowe, istnia- 
ły dotąd faktycznie w pewnej częśsi powiatów, 
nie istniały jednak wszędzie. 

Wkładając na Wydziały powiatowe obo- 
wiązek utrzymywania i zarządzania takiemi 
ważniejszemi drogami gminnemi, może się no- 
wa ustawa bardzo znakomicie przyczynić do 
poprawy stanu ważniejszych dróg gminnych. 

Nie moją rzeczą wohodzić ta w szczegóły 
nowego projektu, mam sobie jednak za obowią* 
zek — wedlug mego najlepszego i najgłąbszego 
przekonania, stwierdzić, że projekt ten, ohoó 
niewątpliwie wkłada na obszary dworskie, zna- 
oznie więzsza, niż dotąd ciężary, jest usprawie- 
dliwionym i słusznym, łatwym do wykonania i 
przeprowadzenia, a zarazem ułatwia budowę i 
utrzymanie dobrych komunikacyj w kraju, dla 
tego zwracam się do Wysokiej Izby z usilną i 
gorącą prośbą, by projekt ten życzliwie ocenić 
zechciała, a uchwalając go, stworzyła dzieło po- 
żyteczne, praktyczne i sprawiedliwe, które, jak 
każda rzecz nowa może z początku spotka się 
u jednostek z nischęcią; ale które każdy nie- 
uprzedzony jako znaczny Postęp w ustawodaw- 
stwie krajowem i kiedyś jako dodatni rezuitat 
tej sesyi sejmowej uzna. 

W sprawie reformy gminnej znaną 
jest odpowiedź rządu, który w myśl wezwania 
w roku przeszłym -uchwalonego, -gotów -jest 
podjąć inicyatywą w tej sprawie. | 

Sądzę, że byłoby ai przedwczasnem, ja* 
kiekolwiek zdanie wypowiadać o kierunku tej 
reformy ustawodawstwa gminnego, skoro o. k. 
Rząd, któremu Wysoka Izba inicyatywę w tej 
sprawie przekazała, wyraźnie się oświadczył, że 
na razie nie może stanowczo oznaczyć stano: 
wiska, jakie mu w traktowaniu tej sprawy za- 
jąć wypadnie. 

Przekonanie o potrzebie reformy jest 
ogólne i ogólne też pragnienie, by ta reforma 
w możliwie najkrótszym cząsie nastąpić mogła. 

Oczekiwanie przy.złej raformy nie powin- 


Herefordshire i Walii, ztamtąd zas przez hrab- | no stać sią jednak dla nas wygodnym środkiem 
stwa Cheshire i Lancaster, Warwick i Hertford | bezszynności, odkładanie każdej ponrawy sto- 
ku północnym dzielnicom Londynu. W porów- įsunków do chwili, gdy nowa a dotąd nieznana 
naniu z poprzedniemi, trzęsienie było dużo groś- | reforma gminna wejdzie w życie. 


niejsze i daleko więcej spowodowało szkody, 


Sądzę zatem, iż tymozasem jest obowiąz- 


aniżeli to, które przed dwunastoma laty znisz: | kiem wszyatkich do tego powołanych ozynni- 
czyło cząść miasta Colchester (Essex), lub ra-| ków bez względu na przyszłą reformę starać 
wst owo zroku 1864 go, skutkiem którego zna: | się o to, by w granicach obowiązujących ustaw 
ozny pas lądu na zachodniem wybrzeża osunął | na adminirtracyę gminną dodetnio wpływać. 


się w morze. 


Obowiązek ten ciąży na Radach powiato- 


Największe szkody cdniosło miasto Here- | wych, obowiązek to może tradny, mozolny, ale 


ford; spadła tam wieża kościelna i mnóstwo 
kamienic runęło. W zamku windsorskim, gdzie 


onek do spełnienia możliwy, a ten, kto go 
obrowolnie na siebie przyjął, od jego spełnie- 


obeonie bawi królowa, zauważono kołysanie się! nia wolnym być nie może. 


mebli i przypisano je możliwemu wybuchowi 
magazynów prochowych w Aldershot 
verpoolu mnóstwo ludzi wybiegło na alice, 


Sądzę, że nigdy dość często powtarzać so- 


W Li-| bie tego nie możemy. 


W myśl tego, co przeszłego roku w tej 


kobieta jedna skonała z przerażenia. W porcie] Wysokiej Izbie mówiłem, starałem się w ciągu 
Soathamptonu wielkie okręty podniosły się na | ubiegłego roku zwiedzić szereg Rad 
kilka stóp i opadły, przyczem nastąpił wy-|powiatowych, starałem się wejść i utrzy- 
buch dwóch kotłów. Niebezpieczny ten obiaw | mywać bliższy z niemi osobisty stosunek. 


trwał w Herefordzie 40 sekund, 
około ośmiu. 


w» EJ ML. 


(l-sze posiedzenie z 24 grudnia). 

Przy bardzo licznym udziale posłów roz- 
poczęto dziś obrady Sejmu. Głalsrye i loże za- 
pełnione były inteligentną publicznością. O go- 
dzinie 12ej minut 15 zajął J. E. hr. Stanisław 
Badeni krzesło marszałkowskie, kilku słowy 
zagaił obsoną Zgą sesyę 7go okresu prawodaw- 
czego, powołał na prowizorycznych sekretarzy 


w Londynie 


Nie tu miejsca mówić szczegółowo 0 080- 
bistych wrażeniach, które odnicsiem, muszę 
jednak podnieść, że organizm to żywotny, któ- 
remu nie brak wdzięcznego zadania do spełnie- 
nia a gdyby były wątpliwości, osy Rady po- 
wiatowa mają po temu dostateczne środki, by- 
loby dość wskarvać na cały szereg Rad powia- 
towych, które nieraz w trudnych warunkach 
potrafi'y wytworzyć wzorową administracyę 
szkolną, wolną od szablonowych formułek, a 
opartą o powszechne zaufanie całej ludnoś:i 
powiatu. 


Jeżeli tak jest w pewnej części powiatów, 


pp. Stanisława Niezabitowskiego, Urbańskiego, {to najlepsza wskazówka, że tak być może i 
Karatnickiego i Górskiego, poozem przemówił) wszędzi:, a ja dodam, iż mam uzasadnioną na- 


jak następuje: 
Wysoki Sejmie | 
Po dł 


dzieję, że tak bądzie wszędzie. Wydział krajo- 
wy ma w granicach obowiązujących ustaw cały 


ugim szeregu let, w których kraj | szereg środków, którymi Radom powiatowyra 


nasz tak przeważnie rolniczy bywał dotknięty | — o ile tego potrzebują — ułatwić może spsł- 
wszelkiego rodzaju klęskami elementsrnemi i| nienie ciążących na nich obowiązków i z pe- 
nieurodzajem, co w związku z niekorzystnymi | wnością środki te w miarą potrzeby coraz czę- 
stosunkami dla rolnictwa w całej środkowej Ea: | ściej zastosowywać będzie. 


da stwarzało dla 


r rolnika stan grożaego nie- 
po 


Po raz trzeci przedkłada Wydział krajowy 


oju o jego przyszły byt, stanowi rok, w tych |projekt ustawy szpitalnej, która do- 


dniach kończący się, pomyślną zmianę, jest on |tąd nie mogła dopłynąć nigdy do portu dru- 
niejako chwilą wytchnienia, którą choć nie mo- | giego czytania. 


że powetować długotrwających klęsk, dodaje je- 


Zwracam uwagę Wysokiej Izby, że po- 


dnak otuchy i odwagi do walki o dalszy byt | zostawienie nadal dzisiejszego niejasnego i nie- 
ekonomiczny, pozwala z większym spokojem | określonego stosunku wszystkich szpitali pro- 
położenie rozważyć, pozwala szukać środków | wincyonalnych jest nietylco dla rozwoju tych 
vatunku w przekonaniu, że one bezskutzcznymi | szpitali jako instytucyi humanitarnych szkodli- 


nie będą. 


wem, ale nadto wytwarza pod względem admi- 


Pragnę gorąco, by ten stan rzeczy nadał | mistracyjaym stan rzeczy wprost rażący. 


też piętno tegorocznej sesyi sejmowej, byśmy 


Nie sądzę, żeby było życzeniem Wysokiej 


spokojnie i zgodnie bez przeceniania sił włas-| Izby pozostawić i nadal szpitale prowincyonalne 
nych, ale jednak z przeświadczeniem, żeśmy į w takim stanie, z którego wynika, że nikt włź- 


zawsze w nas samych przedewszystkiem pomo- 


oy szukać powinni i że ją przy dobrej woli zna” } ma 


leść możemy, pracę naszą rozpoczęli. 


ściwie nie wie, kto je ma utrzymywać i kto 
nimi zarządzać. 
Budowa dwóch pierwszych kolei lo- 
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PRZEGLĄD z dnia 29 Grudnia 1896. 
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kalnych została w roku bieżącym rozpoczę- kach, w jakich sią za rok znajdziemy, to speł-| wnią dotąd niebywałego ruchu w kierunku ko- 


tą; mam nadzieję, że w roku 1897 rozpoczniemy 
budowę dalszych trzacb kolai. 

Przypuszczam, ż3 Wysoka Ieba, przyznaw- 
szy na budowę tych kolei znaczne subwencye, 
które fundnsze kolejowe w zupełnośgi wyczer- 
pały, miała nadzieję, że budowa tych kolei już 
w tym roku rozpoczętą zostanie. 

Mogę jednak zapewnić Wysoką Izbę, że 
powolne tempo w akcyi lokalnych kolei żela: 
znych nie jest spowodowanem winą lub zanie: 
dbaniem czegokolwiek ze strony Wydziału kra- 
joweżoo Budżet na rok 1897 jest ostatnim, 
w którym mieszczą się finansowe skutki kon- 
wersyi długu indemnizacyjnego. 

W tej chwili spłacone są jaż wszystkie 
pożyczki emisyjne, które w ogóle spłacić mo: 
ina, prósz 4-procentowej pożyczki emisyjnej 
z r. 1893. 

Gdy zaś w przedłożonym budźecie preli- 
minowaną jest spłata tej ostatniej pożyczki 
w kwocie 1,410.000 zł. a równocześnie pomimo 
zwiększonej dotacyi do miliona, bndśźet zamy- 
ka się nisznaczną przewyżką, przsto cały pro- 
gram przy uchwalaniu konwerayi długów in- 
demnizacyjnych Wys. Sejmowi przedłożony, 
spełniony został ściśle i w supełności, pomimo 
iż wydatki wzrastuły i wsrastają w daleko 
szybazoj mierze, niż to przy konwersyi przewi- 
dywanem było. I w budżacie na r. 1897 atoi- 
my wobec znacznego wzrostu wydatków, nie 
wspominając o 1óżnicach mniejszych lub o ta- 
kich, które zą tylko pozorne, gdyż znajdują po- 
krycie w podwyższonych odpowiednich pozy- 
ayach dochodu, dotyczy wzrost wydatkór prze” 
dewszystkiem trzech działów: kosztów le- 
ozenia, utrzymania szkół ludowych 
iregulacyi rzek Koszta leczenia 
wzrastają i wzrastać będą w miarę wzrostu lu- 
dności, powstających nowych szpitali w kraja 
i za granicą i w miarę rosnącego zaufania lu- 
dności do szpitali. 

Wydział krajowy powstrzymywać tego 
prądu nie może i nie powinien, zadaniem na- 
szem jest tylko czuwanie nad oszozędną admi- 
nistracyą i nad tem, by kosztem funduszu kra- 
jowego nie byli leczeni ubodzy tacy, którzy 
nimi nie są. 

W obydwóch tych kierunkach uczynił 
Wydział krajowy w ubiegłym roku wszystko, 
Go do niego należało. Również uieuniknionym 
i niezaleśnym od Wydziała krajowego jest 
wzrost wydatków na utrzymanie szkół ludo- 
wych. 

Oyfry coraz wyższe budżetu szkol- 
nego są dla finansów kraju z pewnością uoią- 
żliwe, ale są z drugiej strony niezbitym dowo: 
dem wzrastającej znacznie frekwanoyi szkół lu- 
dowych, rozwoju szkolnictwa i miarą ofiar, `a- 
kie kraj na rzecz szkół ludowych ponosi. S4- 
dzę, że odpowiem przekonani. Wys. Izby, je- 
żeli dodam, że Ssjm chętnie te zwiększone wy- 
datki uchwala, a kraj jə chętnie ponosi, bo 
widzi i uznaje, pomimo licznych trudności i 
długotrwałego zaniedbania w dawniejszej epo- 
ce, rozwój, postęp i pożytek szkół ludowych i 
ma pełne zaufanie do Rady szkolnej, której 
fundusze powierza i do tych, którzy stojąc na 
jej czele swój talent, wiedzę i pracę jej po- 
święcają i na tej drodze krajowi znakemite 
usługi oddają. 

Nakoniec wzrost wydatków na regu- 
lacyę rzek odpowiada woli tej Wys. Izby 
i potrzebom kraju, a korzyści z regulscyi rzek 
ooraz bardziej widoczne, nagradzają sowicie po- 
niesione kossta. w RÓ 

W budźecie tegorocznym po się jnż 

ierwsza rata na regulacyę górnego Daiestru z 
Monsin, Wydział krajowy przedkładając pro- 
jskt regulecyi Dniestru, spsinił tylekrotnia po- 
nawiane życzenie Wys. Izby, e mam nadzieję, 
że te wielkie roboty regulacyjne przyniosą 
dobrobyt znacznym częścicm kraju, a projekt 
i jego wykonanie przyniesie zaszczyt naszym 
technikom. 

Jeżeli wspomuiałem o widocznyn£ korzy- 
ściach regalaoşi rzek, to mam tn na myśli 

rzedewszystkiem te regulacye , które jako ca- 
bió obmyślane i wypracowans na podstawie 
ustawy kcajowej są wykonywane. 

Obawiam się natomiast, że tak zwave 
lokalne regulacye rzek niaspławnych, których 
koszt z funduszu krajowego wynosi w tym ro- 
ku 147.000 zł, nie przyniosą dodatnich a sta- 
łych rezultatów, są bowiem wykonywane do- 
rywozo, częściowo, bez związku między sobą. 
Zdaniem mojem — które podzisla Wy: 
dział krajowy — należy stopniowo tych lokal- 
nych regulacyi zenieshać, regnlow:ó zaś tylko 
cała rzeki na podstawie szozsgółowych, dokład- 
nych planów i kosztorysó'r. 

Jeżeli Wys. Ssjm innego poleceria Wy- 
działowi krajowemu nie da, zamierza Wydział 
kraj. w porozumieniu z Rządem stopniowo 
zmianę tę przeprowadzi6. 

Jeż:li w tegorocznym budżecie jeszoze stan 
finansów krajowych przedztewia się pc myślnie, 
to nie bəz pewnej obawy spoglądać musiwy w 
przyszłosć. 

Budżet tegoroczny zawiera wprawdzie o- 
ły szereg wydatków jsdnorazowych, które sią 
w roku przyszłym nie powtórzą, z diugiej 
strony jednak nie ulega Żadnej wątpliwuś i, 
że w tych samych działash, w których wy- 
datki wzrosły w bieżącym roku, wzrosną One 
jeszoze bardziej w roku przyszłym, a gdy 
sabwencya rząłowa z tytułu indamnieacyi koń- 
ozy się w roku 1897, nie ulega wątpliwości, 
iż już w roku 1898 znajdzie się Ssjm w poło- 
żeniu, w którem będzie musiał szukać nowego 
źródła dochodów, jeżeli nie zechce odmówić 
krajowi środków do jego rozwojn koniecznych. 
W budźecis na rok przyszły będziemy 
się musieli liczyó z następstwami reformy 
podatkowej, które dziś jeszcze obliczyć się nie 
dadzą. 

Nieuniknionem jest takie zwiększenie 
wydatków administracyjnych; gdy płace urzęd: 
nik5w i fankcyonaryuszy krajowych oparte 
są na analogii z płacami urzędników państwo- 
wych, przeto konsekwencyą regulacyi płac w 
państwie, musi byó także odpowiednia zmia- 
na płac urzędników i funkcyonaryuszy kra- 
ch. 

Inioyatywa w tej mierze wyjść powinna 
nie od interesowanych ani z jakiejkolwiek in: 
nej strony , lecz od Wydziału krajowego, któ- 
ry jest obowiązany =Œ jednej strony czuwać 
nad ścisłem spełnianiem obowiązków przez u- 
rzędników, a'e równocześnie być wobeo tej 
Wysokiej luby rzecznikiem ich słusznych in- 
teresów. 

Wydział krajowy musi także czuwaó nad 
tem, by do służby krajowej garnęła się miło- 
dzież odznaczająca się talentem i charakterem, 
a w zamian stworzyć dla niej warunki bytu 
rzynajmniej vie gorsze jak w innych urzę: 
dach. Jeżeli juk dziś wspomniałem o warun: 


jo 


niam tylko ciężący na mnie obowiązek, zwra- 
foając już po raz drugi uwsgę tak Wysokiej 
"Izby, jak i wszystkich do tego powoł:nych 
'ezynników na konieczność pozyskania już na 
rok przyszły nowych źródeł dochodu, aby ró- 
waowaga budżetowa mogłs być utrzymsną bez 
| szkody dla istotnych potrzeb kraju. 

(Po rusku). Witam serdecznie posłów na- 
| rodowości ruskiej, zapreszająo ich do wapólnej 
i zgodnej pracy. 

Jąk zawsze, tak i tym razem towarzy- 
szyć wam, panowie, będą moje naigorętsze ży- 
czenie, byścis silni zaułanie:a waszych wybor- 
ców, pracą waszą przyłożyli razem z nami no- 
wą cegiełkę do dobra kraja, którego jesteście 
Aa i do pomyślnego rozwoju narodu ra- 
skiego, do którego należycie, 

(Po polsku). W ciągu b'ekącego roku mie- 
liśmy szczęście widzień wśród nas najmiłościw- 
srogo naszego Csiarza i króla, a jak zawsze, 
tak i tym rsz:m każda jego słowo niemal by- 
ło dowodem Jego szczególnej monsrszej łaski 
i ojoowskiego serca. 

Nie wątpię, że te liczne, choóby najdro: 
bniejsze obiawy lcjałności wszystzich bez wy- 
jątku mieszkańsów tego kraju byly najlepizym 
ohoć skromnym dowodem, czem jest dla nas 
nasz Cesarz i Król, i czem dla nas zawaze, 
zawsze pozoatanie. 

Do tych objawów najgłębszej ozoi, miło- 
ści i wdzięczności całego kraju przyłączmy się 
i my, rozpoosynając nasze obrady i wzniesmy 
okrsyk: Najmułosciwszy Cesarz i Król nasz 
Franciszek Józef I niech żyje! 

(Po entuzyastycznem wzniesieniu trzech: 
krotnem powyższego okrzyku przez Izbę, prze- 
mówił dalej p. Marszałek jak następuje :) 

W maj. bieżącego roka dotkniętą została 
Najdostojniejrtza Rodzina Najjaśniejszego Pans, 
a wraz z Nią i wszystkie lady Austryi ciężką 
i bolesną stratą przez śmieró Arcyksięsia Karola 
Ludwika. 

W kraju naszym wiadomość o jego zgo- 
nie podwójnie bolesnem odbiła się echem. 

Bolesnie najprzód, bo dzielimy wszyscy 
sercem całem nie tylko radość, ale i każdy 
smutek, jakim się podoba Opatrzności dotknąć 
osobę Najjaśniejszego Pana i Jego Najdostoj- 
mniejszą Rodzinę, Ale kraj nass łączyły nadto 
szosególne węzły przywiązania ze é. p. Aroy- 
księciem, juk począwszy od toj chwili, gdy on 
jako młody ozłowiek prziz czas dłakszy mię: 
dzy nami przebywał. Od owego tsż czasu nie 
pominął Arcyksiążs żadnej sposobności, by nie 
okazał, że zachował nasz kraj w najłackawszej 
pamięci i otaczał go zawsze Swą wysoką ła- 
skawością i opieką. 

Któk z ras nie pamięta, jakie zaintereso- 
wanie okazywał Arcyksiąże dla naszej wysta- 
wy krajowej, którą xwiedsił dwukrotnie, jak 
życzliwie śledził rozwój naszsgo kraju, jak u- 
miał i chciał oosnić rezultaty naszej pracy iin- 
nych usiłowań, ile w katdem słowie okazywał 
seroa krajowi, który go toż zawsza zkohowa 
we wdzięcznej pamięci. 

Jednym za słabych dowodów wdzięczno- 
sai x jaką przechowamy zawsze Jego Imię, 
niesh będzie tych słów kilka i sposób, w jaki 
je Wysoka Izba już przyjęla. 

Śmieró nie oszozędziła w roku ubiegłym 
również i naszego grona, a wszystkie kurye 
pomiosły bolesne straty. 

Z orłonków Sejmu ubył nam dostojny 
książe Kościoła Biskup przemyski, Pełesz. Stan 
zdrowia nie pozwalał Mu w ostatnich cza- 
sach brać udziała w naszych obradach, ale 
nie zapomnimy nigdy słów przez niego wtej 
Izbie wypowiedzianych w pierwszej sesyi w 
której tu jako ozłonek zasiadał. Pierwsza to 
i ostatnia mowa w tej Izbie, a kończyła się 
słowy, które pozostaną też pięknem wspomnie- 
niem o Nim: Concordia parvae res crescunt, dis- 
cordia maximae dilabuntur. Tym ał>wom oałe 
życie wierny pozostsł. Brak jego to strata 
bolesna dla Kościoła katolickiego, narodu ru- 
skiego, a tam samem i dla całego kraju. 

Zasługi śp. Zygmunta Dembowskiego znane 
gą nam wszystkim od długiego szeregu lat. 
Szląchetnością charakteru i osobistym urokiem 
pociągał wszystkich ku sobie, więc w szczerym 
żalu po nim złączymy się z Instytucyami, na 
których czele stał w ostatnich latach, uapra- 
wiedliwiając w zupałaości zaufanie które go 
jek z nato wybitne stanowisko powo- 
ało. 

W osobie śp. Pohoreckiego stracił Tarno- 
pol swego gospodarza, a cały kraj obywatela, 
który mu słażył z pożytkiem na wielu polach. 
Tak ełużyli również śp. Bronisław Horodyski 
i Daklan Słonecki. : 

Pokrewne to były natury w życiu i w 
służbie publicznej, szli obaj utartym śladem 
zacnych tradycyj Ich Ojców, co im też zaszczyt 
przynosiło, a szczery żal za nimi podnosi. 

Wysoka Izba dała już wyraz nuozuciem 
żalu, powstając z miejsa, co teź w protokole 
zamieszczonem zostanie. 


e 

Mowęą marszałka negrudzono hucznymi o- 
kleskaroi, a także w toku jej kilkakrotnie izba 
potskiwała słowom marszałka. 

Z kolei zabrał głos J. E. pan namiestnik 
książę Eustachy Sanguszko i przemówił 
w te słowa: 

Wysoka Izbo! 

W imienin Rządu witam szanownych pa- 
nów wohwili, gdyście się panowie zebrali, aby 
pracować dla dobrą krajn. 

Praca waszą z powodów cd Rządu nieza- 
leżnych przerwaną będzie niebawem, ale i zai- 
nicyowaną być może skutecznie. 

Rząd w tym roku nie przychodzi do wys. 
Izby z żadnem przedłożeniem. W ostatniej se- 
syi uchwaliła wys. Izba rezolucyę wzywającą 
Rząd, by wziął się do przestudyowania sprawy 
reorganieacyi gmin wiejskich i to w takim 
kierunku, by były stworzone organizmy gmin- 
ne odpowiadające obecnemu zadania admini- 
stracyjnemu gminy, zadaniu coraz to większe- 
mu i coraz to więcej skomplikowanemu. Rząd 
wezwanie to przyjął w roku zeszłym jeszoze, 
zdając sobie zupełnie sprawę tak z jego donio- 
słości jak i z trudności, jakie nietylko przepro- 
wadzenie, ale i przygotowanie tego ważnego 
dzieła napotkać musi. Że jednak przygotowuje 
podstawy do takiej reformy, że z całą powagą 
używa całego swego aparatu administracyjne- 
go, aby drogi dla niej przygotować, dowodem 
tego pismo, które w tej sprawie wystosował 
do Wydziału krajowego, xtórem do tej sprawy 
zajął stanowisko. 

| d czasu wystosowania pisma rząd także 
nie próknował, albowiem zebrał już materyały 
cenne i liczne oho jeszoze nie uporządkowane, 
które na sprawą w wielu kierankach rzucą 
świątło wielce interesujące. 
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rzystania z ustaw o wolności zgromadzań i sto- 
warzyszeń ; prawdopcdobnie zbliżające się wy- 
bory do Rady państwa w znacznej mierze ruch 
ten ożywiły. 

Rząd wobeo tego ruchu zachowywał się 
w sposób ściśle legalny i ustawom odpowiada- 
jący, nie tamjąc zupełnie objawów przekonań 
ludności, gdzie te objawy pochodziły z zainte- 
rssowania się sprawą publiczną, gdzie były 
one oznaką dojrzałości politycznej ze strony 
powołanych do życia publicznego, uważał je- 
dnak za swój obowiązek występować i prze- 
uzkadzać środkami, które mu ustawy do rąk 
dają o ile rach ten objawiał się jątrząco i roz- 
budzał namiętności i waśń społeczną. (Brawo |!) 

Sprawa ludowa i sprawa robotuików znaj- 
duje wielu niepowołanych obrońców, którzy 
nieraz w dobrej wierza narzacając się ludowi 
na opiekunów i nauczycieli mas, pobudzają je- 
go tak zwaną samowiedzę, ponczając go 0 je- 
go rzekomych krzywdach, tłómaczą mu jego 
prawa w sposób, który dla przyszłości społe- 
ogeństwa, dla spokoju i postępu kraju, wreszcie 
dla prawdziwego postępi i dobra eamego ludu 
jest wieloe szkodliwym, jsst w stanie podko* 
paó nis tylko zasady kardynalne, na których 
wszelkie społeczeństwo opierać się musi i bsz 
których istnieć nie może, ala także pod wzglę- 
dem ekonomicznym jest w stanie zachwiać by- 
tem materyalnym tych, kiórych podnieść by 
trzeba. 

Jest to bowiam nie dobre przygotowanie 
do życia publicznego, jeśli się doń przystępujs 
nia objektywnie, lecz z poczuciem źalu do in- 
nych, a jeśli prawdą jest, ża stosunki w ogól- 
ności stają się coraz trudniejszemi osobliwie 
w kreja prawie wyłącznie rolniczym, jak nasz, 
i mającym pod wielu względami p.zycyą wy- 
jątkowo niekorzystną, to nie jest z korzyścią 
dle nikogo osłabiaó wiarę w siebie, paraliżować 
samopomoc, przedstawiając iluzoryczne stosunki 
i zrzucając na drugich winę za to, co jest bar- 
dzo oeręsto skutkiem własnej niezaradności lub 
ssosanków z elemeatarną siłą postępujących. 

Mem nadzieję, że tan apel Naczeinika ad- 
ministracyi, będącego zarazem obywatelem kra- 
ja, stojącym na stauowisku dającem ogólny 
pogląd na stosunki krajowe, jak żadne inne, 
trafi do tych, którzy z dobrą wisrą pracują 
w kierunku, który uważają za dobzy, a który 
w swoich skutkach możs sią stać zgubnym. 
(Brawo !). ź 

Sprawy szkolniotwa były zawsze i są 
przedmiotem osobliwej pieozołowitości tej Wy- 
sokiej Iaby. 

Ogłoszons przsz Radę szkolną krajową 
sprawozdania dają szczegółowy obraz prac jej 
około rozwoju szkół ludowych, średnich i prze- 
mysłowych. 

W dziedsinie szkół ludowych prace te 
skierowane były przedswszystkiem ku prze- 
prowadzeniu reformy, podyktowanej planami 
naukowymi z roku 1893 iustawą krajową sro- 
ku 1895. 

W szkołach wiejskich nauka codzienna 
weszła już na normalne tory, tylko nauka do- 
pełaiająca wymaga jeszcze wiela zarządzeń, 
zanim potrzebom 1 stosankom wiejskim zdołą 
zupełnie odpowiedzieć. 

Przodować powinny w tym kierunku u- 
zupełniejące kursa rolnicze założone w dwóch 
latach ostatnich, które pomyślnia się rozwijają 
i którym też Rada szkolaa troskliwą poświęca 
uwagę. Szkoły miejskie, mianowicie pięcio- i 
sześcio klasowe w nowej swej organizacyi prze- 
szły już okres pierwszsj próby i stały się czyn- 
nikiem ważnym dla podniesienia warstw zaj- 
mujących sią przemysłem i handlem. Nadzwy- 
czajny wzrost liczby uczniów piątej i szóstej 
klasy świadczy, że nowy kierunek nauki zdo- 
był sobie uznanie. 

Drugim punktem wytycznym usiłowań 
Rady szkolnej krajowej na polu szkół ludo- 
wych było zapewnienie im zdolnych nanczy- 
cieli i odpowiednich budynków, bez czego 
szkoła nie może spełnić swego zadania a po- 
większając liczby statystyczne, dla wychowa” 
nia publicznego jest obojętnym lub ujemnym 
czynnikiem. 

Usunąó szkoły działające żle lub bez 
skutku a zastąpić je dobremi, uważa Rada szkol- 
na za swój piecwazy obowiązek, zanim będzie 
mogła przystąpić do zakładania szkół nowych 
na szeroką skalę. 

I w tym ostatnim kierunku dokonywają 
się jednak prace przygotowawcze. Zaletą one 
w ozęści od zakładania nowych saminaryów 
nauczycielskich, od powiększenia liczby inter- 
natów i stypendyów, w ozęści zaś od silniej- 
szego poparcia akoyl około stawiania budyn: 
ków szkolnych. 

W szkołach średnich w skutek wielkiego 
i nieustannego wzrostu liozby uczniów, wysu- 
nęła się na pierwszy plan kwestya należytego 
ioh rozdziału i umieszczenia. 

Potrzeba zakładania nowych szkół real- 
nyoh, podniesiona w uchwałach ostatniego Sej- 
mu, uznaną jest przez Rząd, w najbliższych 
też latach nietylko szkoła realna w Tarnopolu ` 
uzupełni się, lecz powataną nowe szkoły realne 
w Tarnowie i Jarosławia. 

Dostarozenie szkołom średnim nowych 
zupełnie odpowiednich budynków dobiega juś 
do korń.ga. W roku bieżącym otrzymało taki 
gmach gimnazyam w Drohobyczu i szkoła 
realna w Krakowi:, budują się dwa gimnazya 
w Krakowie, a ku wystawieniu gmachów dla 
dwóch gimnszyów we Lwowie podjęte są kroki. 
Utworzona w łonie Rady szkolnej krajowej 
sekoya trzecia dla spraw askół przemysłowych 
i handlowych okazuje się nader pożyteczną 
instytucyą dla zapewnienia szkołom tym nale- 
żytego rozwoju i kierunku. 

Zwrósiłą ona swoją uwagę obscnie ku 
zorganizowaniu szkoły handlowej we Lwowie, 
na której założenie Rząd zasaduiczo się zgo- 
dził, dla której jednak przygotować należy nie- 
tylko statut i plan nauki, lecz także książki 
szkolne i zawodowo wykształoonych nauoczy- 
cieli. Rozszerzenie i uzupełnienie wyższej szko- 
ły przemysłowej weszło na pomyślną drogę. 
Ofiarowany przez gminę miasta Krakowa grunt 
został w zasadzie przyjętym a obecnie opraco- 
wują się plany budynków szkolnych i warstą- 
towych, które na gruncie tym mają stanąć. 

W roku zesziym zajmowała się Wysoka 
Izba żywo sprawą emigracyi. 

Wychodźtwo włościan naszych do Brazylii 
wzmagało się w bieżącym roku aż do miesią- 
ca maja, — od tego czasu poczęło się zmniej 
szać tak, że dziś, przynajmniej chwilowo, uwa- 
żać je można za nieistniejące. Najważniejszą 
przyczyną ustania wychodźtwa był bezwątpie= 
nia zakaz lądowania wychodźców galicyjskich, 
wydany przez rząd brazylijski. Również wielki 
wpływ miały bezsprzecznie także opowiadania 


W roku ubiegłym był kraj nasz wido- gy ohodźców, którzy powTÓciwszy roxcząrowani, 


nie mieli dość słów na oddanie swej nędzy 
w podróży i w obcych krajach i stawali się 
przykładem odstreszającym dla innych. 

Przypuszczaó także można, że żywioły 
niespokojne i niezadowolone, które stanowiły 
główny kontyngent wychodźców, w znacznej 
częśni już się wyczerpały. 

' Wyjeżdża wpradzie co miesiąca kilka ro- 
dzin do Ameryki północnej (do Kanady lub 
Teksas), ale dotychczas można to nważać za cb- 
jawy sporadyczne. 

Nie chcę jednak powiedzieć, jakcby po- 
pęd do wychodżtwa ustał, jakoby potrzeba wy- 
chodźtwa ustała. Owszem sądzę, że sprawa ta choć 
zeszła chwilowo z porządku dziennego, powin- 
na i nadal być przedmiotem troskliwej uwagi 
tej Izby. 

Rząd, jak to zaznaczyłem w piśmie do 


dochód z odczytn przeznacza, przyczynią się nieza- 
wodnia do szczelnego zapełnienia sali. 

Dla cyklistów. Dyrekcya policyi we Lwowie 
pismem z 21 b m., doręczonem zarządowi kolarzy 
„Sokoła lwowskiego dnia 26 grudnia r. b. wzywa 
wszystkich kolarzy, aby najpóźniej do 31go b. m. 
zgłosili się do III biura Dyrekcyi policyi i wnieśli 
opłatę w myśl reskryptn ministerstwa z dnia 20go 
października 1896. Odpis powyższego pisma znajdą 
członkowie za kratkami w „Sckole*. 

Wieczorki G Fiszera. W sobotę i w niedzielę 
dał p. Fiszer dwa wieczorki humorystyczne, które 
jak poprzednie miały mnóstwo słuchaczy. W oba te 
dni nie wystarczyła na pomieszczenie gości najwię- 
ksza we Lwowie gala „Sokoła“, jeszcze bowiem dużo 
publiczności odchodziło od kasy bez biletów. Pro- 
gramy z soboty i niedzieli różniły się od siebie co 
do treści, ale obfitowały w zawsze doskonale kre- 


Wydziału krajowego z d. 5-go listopada 1896, pślone i wytwornie oddane typy, wyciskające gwal- 


starał się wypełnić życzenia, wyrażone w ze- 
ezłorocznych uchwałach sejmowych, a pomno: 
żywszy liczbę władających językami krajowy- 
mi urzędników konsularnych w krajach, do 
których wychodźsy się udają, przyczynił się 
tak do pozyskania dla nich opieki, jak do o- 
głoszenia autentycznych informacyi o ich losie 
w obozyźnie. 

, Po raz pierwszy od chwili objęcia przez 
kraj prawa propinacyjnego, był w roku ubie- 
gającym wynik wydzierżawień tego prawa 
mniej korzystny aniżsli w latach poprzednich, 
albowiem za 160 uprawnień w wartości rooznej 
106.000 zł. uzyskano w tym roku o 12000 zł. 
rocznie mniej od ceny wywołania; — dochódł 
przeto z tych uprawnień obniżył się prawie o| 
12 pro. 

Mimo to jest nadzieja, że równowaga bud- 
żetowa w fanduszach zostających pod zarzą- 
dem a. k. Dyrekcyi galicyjskiego fanduszu pro- 
pinacyjnego będzie utrzymaną, jeśli tylko nie 
zajdą nowe nisprzyjazne okoliczności, któreby 
wpłynęły na dalsze zmniejszenie się konrumoyi 
trunków propinacyjnych. 

_ A przedłożonego już Wysokiej Isbie zam- 
knięcie rachunkowsgo rzeczonych funduszów 
za rok 1895 okazuje się, š- fandnsz rezer- 
wowy wzrósł do kwoty 61245.00C0 złr. a. w. 
fandnsk zań tek zwany zasobowy do kwoty 
1,590.000 złr. 

W budżecie na rok 1897, preliminuje się 
ogólny dochód w galicyjskim fanduszu pro- 
pinacyjsym o kilka tysięcy mniej w porówna- 
niu z budżetsm r. 1896, a to właśnie z powo- 
da zmniejszenia sią dochodów z czynszów dzie- 
rśawnych; natemast budżet fonduszu zaso- 
nego i rezerwowego na rok 1897 przedstawia 
8ię w porównaniu z rokiem 1896 korzystniej o 
kwotę 20.000 złr. a à 

Wysokiej Izbie mam zaszczyt przedstawić 
pana Radzcę Dworu hr. Łosia jako komisarza 
rządowego. 3 

t * 

, Następnie zawiadomił marszałek izbę, śe 
księża biskupi Kuiłowski i Ozechowicz donie- 

i, że z powodu nadwątlonego zdrowia nie bę- | 

mogli brać udziału w pracach Sejmu. I 

Trzydniowy urlop otrzymali pp.: Jalian 
Dunajewski, Stanisław Tarnowski, Adam Skrzyń- 
SE Kazimierz Badeni, Bittner i Andrzej Po- 

oki. 

Z kolei odozytano kilka interpelacyi, po- 
ozem marszałek odozytał złożony na jego ręce 
wniosek naglący, zaopatrzony jednym tylko 
podpisem dra Bernadzikowskiego. Wniosek ten 
opiewa: „Celem uchwalenia adresu do Tronu, 
wybiera się komisyę adresową, złożoną x sied- 
miu członków i poleca się jej, aby się ułoże- 
niem adresu bezzwłocznie zająła i sprawozdanie 
swe jak najrychlej przedłożyła”. . 

Ponieważ wniosek ten zaopatrzony jest 
tylko jednym podpisem, przeto marszałek zapy- I 
tał izbę, czy popiera ten wniosek. Uzyskał on 
wymagane poparcie, na które złożyły się głosy 
posłów ruskich i stronnictwa ludowego. 

Celem uzasadnienia nagłości zabrał głos 
dr Bernadzikowski i poweływał się na 
to, że dawniej każda sesya Sejmu rozpoczy- 
nała się od uchwalenia adresu, prak, lap 
życzenia kraju, tymczasem od ośmnastu lat 
Sejm nasz nie uchwalał adresu. Mówca pra- 
guąłby, aby Sejm teraźniejszy stanął na stano- 
wisku dawnych Sejmów. 

Marszałek zwraca uwagę mówcy na 
$ 46 regalaminu i prosi gy, aby ograniczył się 
jedynie do uzasadnienia nagłości. | 

, Dz Bernadzikowasaki sądzi, że ostā- 
tniemi cząsy zaszły tak liczne zmiany, oddzia- 
łujące zarówno na ugrupowanie stronnictw w 

aju jak i na stosunki w całem państwie, że 
nagłość wniosku wynika niejako sama przez 
się. Przemawia także za tem ta okoliczność, 
że niedawno uchwalono nową ordynacyę wy- 
borczą. 

_ P. Dawid Abrahamowioz nie widzi 
najmniejszej potrzeby uchwalenia adresu. Da- 
wniej uchwalalismy adresy, ale wówczas doma- 

kmy się polskiego jęsyka w szkołach i 
w urzędach, domagaliśmy się nassych praw na- 
rodowych. Czy jednak ktokolwiek rozumiejący 
doniosłe znaczenie adresu, może przypuścić, że 
chwila obsona daje jakąkolwiek racyonalną pod- 
stawę do takiego aktu. 

. P.Szozepanowski również nie wi- 
dzi powodu uchwalania adresu, bo nie jestto 
zdaniem mówcy odpowiednia droga. Mamy in- 
= pgi HOC pewniej do cela wiodą- 
38. yskusyi budżetowej będzi 
do omówienia sptażkyi iraha. pie uć pea 


P. Okuniewski i i 
sku aż Bernadzikowskiegu, © PEE paio 
rzomawiali jeszoze pp. Merunowicz i Dr 
wiki, Poczem przystąpiono do głoso- 
Izba olbrzymią większością odrzno; 
głosć wniosku Dra Bernadrikowskiego. ŻA w 
głością głosowało tylko 11 posłów. 
. Godzina trzy kwadranse na 2-gą posiedze- 
` nie trwa dalej. 


KRONIKA. 


Lwów 28 grudnia. 

Bilety wstępu na posiedzenie Sejmu krajowe- 
go wydawane będą w kancelaryi sejmowej (gmach 
sejmowy pierwsze piętro) zawsze w przededniu po- 
siedzenia sejmowego mię 'zy godziną 5-tą a 7-mą 
wieczorem, 

Ustawa o taniej soli dla bydła otrzymała sank- 
cyę cesarską 

Ze sfer kościelnych, Ka. prałat Marcin Pa- 
kież, kanonik kapituły ów. Jura, został zamianowa- 
ny przez metropolitalny ordyngryat obrz. gr. katol 
dziekanem miejskim , oraz administratorem cerkwi 
św. Jura. 

0. Jan Badeni wygłosi, jak nam donoszą, 
w pierwszej połowie stycznia odczyt ną rzecz lwow- 
skiej Kongregacyi Maryańskiej, Rozgłośne imię pře- 
legenta, jak i szlachetny cel na Który O, Badeni 


townie łzy śmiechu. Znakomicie oddeklamował pan 
Fiszer w sobotę „Sabałową bajkę“ Sienkiewicza, 
pysznym w całem tego słowa znaczeniu był „Jan- 
kiel przy pożarze*, niezrównanym „Moryc, kelner 
hotelowy“; w niedzielę zaś z bogatego programu 
wyróżniały się świetnością treści i wykonania sceny 
komiczne „Pan Silberatein idzie z Żoną wa spacer“, 
„Kapral na urlopie“ itd. itd. Po co dodawać, że 
sala drżała od oklasków, jęczała od Śmiechu, ża go- 
ście bawili eię doskonale? Kto raz bodaj słyszał 
Fisrera, ten wie, że trudno oprzeć się jego humo- 
rowi, jego znakomitej grze, lecz trzeba dać się po- 
rwać wesołości, bawić wyśmienicie. 

Wspólny opłatsk urządza we środę o godz. 9 
wieczorem zarząd czytelni Towarzystwa aptekarskie- 
go w lokalu Towarzystwa przy ul. Pańskiej 22. 

Z toru ślizgawkowego. Sezon ślizgawkowy 
jest teraz we Lwowie w całej pełni. Codziennie po 
poładnin a nawet rano spotkać można łyżwiarzy 
i łyżwiarki, dążących z uradowaną twarzą ma jeden 


z kilku torów Blizgawkowych, które w tym roku 
otworzono we Lwowie. Najwięcej pnbliczności i to 
doborowej skupia tor na Siawach  Panieńskich, 
urządzony przez Towarzystwo łyżwiarskie. A przy- 
czyną tego jest nietylko obszeraość toru, lecz i ta | 
okoliczność, że Towarzystwo nie szczędzi zabiegów, ; 
aby swojej publiczności zabawę na lodzie jak naj- 
więcej uprzyjemnió i urozmaicić. Do takich uroz- 
maiceń należał w pierwszym rzędzie popis słynnej 
wiedeńskiej pary łyżwiarskiej pp. Alexandre w sztu- 
cznej jeżdzie na łyżwach. Popis ten odbył sią przed- 
wczoraj popołudniu wobec licznej publiczności, zło- 
żonej nietylko z amatorów i amatorez jazdy na 
łyżwach, ale nawet i z osób, które sportu tego j 
wcale nie używają. 

W środku stawu odgrodzono sznurami kwa- 
dratowe polo loda, na której miał się cdbyć popis, 
Naokoło tego kwadratu ustawiła się publiczność, 
w środku „o za sznnrem stanęła para łyżwiarska 
pp. Alexandre, powitana oklaskami. Pan Alexandre, 
mężczyzna wysoki, silnie zbudowany i nadzwyczaj 
przystojny, jego żona trochę niższego wzrostu, dama 
elegancka, zgrabna, o miłych rysach twarzy, wy- 
w erają zaraz w pierwszej chwili nader sympatj- 
czne wiażenie, które podnosi jeszcze malowniczy 
a 
s 'czarnego aksamitu. Na piersiach obojga widać 
ordery zdobyte za granicą za mistrzowską jazdę na 
łyżwach. 

Już muzyka gra, pp. Alexanire mkną ku 
środkowi i rozpoczyna się przedstawienie. Są to 
sztuczne figury, złożone z rozmaitego rodzaju łuków 
naprzód i w tył, a dostosowanych do taktu muzyki, 
Raz tedy widzimy oboje trzymających się za ręce 
w tanecznych ruchach, jadących wśród błyskawi- 
cznych zmian frontu naokoło tak szybko, że trudno 
ścigać okiem pojedyńcze elementa tych figur i że 
pozostaje tylko jedno wrażenie: przedziwnej zręcz- 
ności i wdzięku. To znowu oboje rozbiegają się, 


pole, patrzą ku sobie, a potem na dany jakiś swój 
sekretny znak, dążą ku środkowi łakowymi rucha- 
mi, zbliżają się, nachyleni ku sobie przez chwilę, 
wymijają, oddalają się od siebie biegiem łukowym 
w tył,lecz zwróceni frontem ku sobie i wreszcie po 
tych wymijaniach i szukaniach się wzajemnie, mkną 


znów ku środkowi, wyciągając ku gobie ręce, chwy- I 


tają się i kończąc cały ten taniec jakąś figurą wy- 
konaLią wspólnie, cofeją się w głąb, uwieńczeni 
oklaskami, A potem nowe figury i tańce, raz proste 
to znowu bardziej skomplikowanu, lecz to wszystko 
daje obraz tak doskonale harmonijny, pałen jakiejś 
powiewnej poezyi, Że trudno się opędzić myśli, iż 
oto ta wspaniała para przedstawia w świecie fisycz- 
nym to, czemby była w świecie etycznym dobrana 
para kochanków, odgadujących wznjemnie swoje 


najtajniejsze myśli i zamiary. Dodać bowiem należy, $ 


że jeden fałszywy łuk może jnż zepsnć symatryę i 
popląać całą figurę, to też tem więcej wpada 
w oko ta harmonia mistrzowskiej pary. Wprawdzie 
najbieglejsi łyżwiarze lwowscy przypatrując się wi- 
dowisku, orzekli, że pp. Alexandre nie pokazali żą- 


| dnych nadzwyczajnych sztuk, Że elementą figur 


przez nich wykonanych są proste i dosó łatw 


była zadowolona. Zamiast bowiem przedstawienia 
w rodzaju cyrkowych, któreby bawiło tylko tacho- 
wych, ujrzeli widzowie coś bez porównania piękniej- 
szego, bo jakby parę amatorów, która przybyła na 
tor wyłącznie dla własnej przyjemności, obojętną 
na otoczenie, a wyróżniającą się od przeciętuych 
amatorów tylko olbrzymią perfekcyą i wdziękiem 
w wykonaniu. 

To też zdaniem sprawozdawcy publiczność 


miała słuszuość, oddając się bez krytyki uczuciu | telników. 


zachwytu z tak niezwykłego widowiska, 


Dyrekcya lwowskiego teatru dbając ciągle 
o podniesienie stołecznej sceny, zaangażowała zna- 
komitego muzyka polskiego, dyrektora Toworzystwa 
muzycznego w Btanisławowie, p. Adama Wrońskie- 
go, autora słynnych a tąk przedziwnie pięknych 
walców pod tyt. „Na falach Wisły“. Pan Wroński 
obejmie posadę kapelmistrza obok p. Jareckiego, 
który pozostanie i nadal na stanowisku kapelmistrza 
i instruktora opery, pan Wroński zaś będzie dyry- 
gentem koncertów orkiestry w antraktach przedsta- 
wień dramatycznych i dyrygentem operetki. 

Koncert gal. Tow. muzycznego odbędzie się 
we środę dna 30 b. m. w sali Domu Narodnego. 
Pani Camilowa, przyszedłszy jaż do zdrowia, będzie 
w nim współdziałać według podanego poprzednio 
programu. 

Awantura. Wczoraj podczas wieczorku Fi- 
Bzera wszedł na salę „Sokoła* pewien młodzieniec 
p. C. w stanie podochoconym, a zbliżywszy się do 
siedzącego na krześle w pierwszym rzędzie komisa- 
rza policyi p, Hołowieckiego, zażądał od komisarza, 
by opuścił to miejsce, gdyż on, Œ, rzekowo zaku. 
pil to miejsce. Krzesło to jednak, na którem sie- 
dział p. Hołowiecki, nie było wcale numerowane, 
a wstawiono je w ostatniej chwili apccyalnie dla 
fankcyonatyusza policyi z tego powu:n. jż wyzna- 
czone mu poprzedaio krzesło, znajdowsło sie niemal 
na Samym końcu Bali. Na atak ze ony p. C 
p. Hołowiecki oznajmił mn, že krzesło otrzymał do 
swego użytku, na co C, począł wykrzykiwać : „co to 
za fankcyonarynsz policyi, co to za policya = i Nei 
czeście nie skończyli jednej awantury a już wezozy- 
nacie drugą“ itd. 


| 


przecież bezpretensyonalny kostyum ZPR 
[| 


stając na przeciwległych stronach kwadratowego ' 


: 9; iej i p. Górskiego. 
lecz może właśnie dla tego publiczność przeważnie Bari + Ga AE, 


PRZEGLĄD s dnia 29 Grudnia 1896. 


` Widząc, że zanosi się na burzę, komisarz 
ustąpił panu C. krzesła i zwrócił się do ajsnta poli- 
cyjnego z poleceriem, by wezwał wykrzykującego 
p. C. do uspokojenia się, gdyż w przeciwnym ra- 
zie trzeba go będzie aresztować, Równocześnie na 
sali powstał ogromny hałas, jedni njmowali się za 
komisarzem, iani zaś za p. C., a p. Fiszer chcąc 
uniknąć dalszych ewentualnych zajść, kazał spuścić 
kurtynę i przerwał wieczorek. Zażenowany wido- 
cznie p. C. wmięszał się w tłam i niebawem salę 
opuścił. Mylną jest wiadomość jednego z tutejszych 
pism porannych, iż p. C został aresztowany. Opu- 
ścił on dobrowolnie salę i wnet zapanował spokój. 
Tak się przedstawia rzecz na podstawie zeznań ko- 
misarza p. Hełowieckiego, policyjnego ajenta i ogo- 
by, która pełniła wczoraj przy kasie fnnkcyę ka- 
syera. Przesłuchanym zostanie także w ciągu dnia 
d»isiejssego p. C. 

Towarzystwo filologiczne. W sobotę dnia 19 
grudnia odbyła się zwyczajne posiedzenie pod prze- 
wodnictwem dyr. Wojciecha Biesiadzkiego. Po zwy - 
czajnych czynnościach wstępnych, nastąpił odczyt 
dr. Jezienickiego, docenta uniwersytetu lwowskiego 
na temat: O tłumaczach i tłamaczeniach Horacego 
na język polski do końca wieku 18  Prelegent po- 
dał wyczerpującą charakterystykę i trafaą ocenę 
wszystkich dotychczas znanych tłómaczów utworów 
Horacego na jązyk polski do końca 18 wieku, wy- 
kazując zasady, jąkich przestrzegali poszczególni 
tlumacze, tudzież uwydatuiając zalety i wady prze- 
kładów tak pod względem formy jak treści, Na po- 
parcie sądów swoich przytaczał prelegent stosowne 
przykłady z odnośnych tłómączeń Horacego, któ- 
rymi przeplatał swój sumiennie i z gruntowną zna- 
jomością rzeczy opracowany odczyt. 

Dluższą wzmiankę poświęcił prelegent prze- 
kładom Jana Kochanowskiego, już to dlatego, że 
wyszły z pod pióra genialnego poety i znakomitego 
zniwcy wszystkich tajników poezyi rzymskiej i pol- 
akiej, już też dlatego, że i dziś jeszcze mogą one 
służyć pod niejednym względem za stosowny wzór 
dla tłameczów z języka klasycznego. 

Przekłady Horacego na język polski wieka 19 
przyrzekł prelegent omówić na jednem z przyszłych 
posiedzeń Towarzystwa. 

Na zakcńczenie wspomnieć tu wypada, że 
płonne są nadzieje tych, którzy marzą o jakichś 
wzorowych tłómaczeniach utworów greckich i rzym- 
skich, mających zastąpić w zupełności dzieła ory- 
ginalne. Z licznych bowiem, niektórych nawet bar- 
dzo pięknych przekładów, które prelegent przyto- 
czył, przekonać by się mogli o tej niezbitej zasa- 
dzie, że wszelkie, nawet najlepsze tłamaczenia, nie 
zastąpią nigdy oryginała, a zwłaszczą tak ulubio- 
nych, cudownie pięknych ód wenuzyjskiego poety. 

Prof. L. CGiliński, 

Z Rzeszowa otrzymujemy następujące pismo : 
Loterya gospod .rcza, która się odbyła 20 b. m. 
w Rzeszowie dla biednych Towarzystwa św. Wia- 
centego a Paulo, świetnie się powiodła, bo przy- 
niosła czystego dochodu 1086 zł, Wszystkim łaska- 
wym ofiarcdawcom tak dalszym jak miejscowym 
| przesyła serdeczne Bóg zapłać. 

Przewodnicząca Helena Jędrzejowiczowa, 

Niewłaściwe powinszowanie Wpadła nam 
w ręce książeczka dla dzieci p. t.: „Powinszowa- 
i nia“, wydana w Warszawie. Otóż żeby dać poznać, 


: jakie tam nieraz znajdują się niewłaściwe wiersze 


z powinszowaniami, cytujemy jeden z nich, Oto on: 
W dniu uroczystym Twego imienia 
Staję przed Tobą z miłością wielką, 
By ci serdeczne złożyć życzenia, 
Nauczycielko | 
Zmarli. W Przemiwółk:ch (koło Kulikowa) Ma- 
ksymin Jan Łada Bzgdanowicz, właściciel dóbr, 
w 76 roku życia. Był to mąż wielce zasłużony i 
bardzo poważany w aferach obywatelskich, konser- 
watyata, który zawsze i wszędzie bronił gorliwie 
swych zasad, prawdziwy opiekun ludu, który nie 
kierował się egzaltowaną czułostkowością x naszym 
włościaninem , ale był sprawiedliwym i życzliwym 
doradzcą i sąsiadem swych włościan. — W Berlinie 
Emil Da Bois-Reymond, znakomity fizyolog, umarł 
na drogi dzisů świąs, w 78 r. życia. — W Czer- 
niowcach Hilary Okuniewski, emerytowany kontrolor 
pocztowy. — We Lwowie Edward Schlarp, oficyał 
pocztowy. 
Stan powietrza. T. o 9 rano — O R., w poł. 
+ 1 R Bar. 769 Podnosi się. Śoieg. 
Przy wyjściu z klubu. 

— (Cóż? przegrałeś ? 

— Iii.. prawie wygrałem. 

— Jakto „prawie ?* 

— No tak: wygrałem około 12 galdenów gotów- 
ką, a przegrałem około 120 zł. na kredyt, 


Repertuar teatralny. Dziś w poniedziałek ja- 
ko w uroczystym dniu otwarcia Sejmu: „Damy 
i Huzary*, komedya w 3 aktach Al. hr. Fredry 
(ojca) i „Paziowie królowej Marysienki*, operetka 
w 2 aktach Pawła Dnnieckiego. Jutro we wtorek 
po raz 4-ty „Jaś i Ma'gosia*, opera w 8 aktach 
a 5 odałonach Eogelberta Humperdincka. Występ 
We środę na 
ochód Herbaciarni dla biednych przedstawienie 
i koncert z udziałem pierwszorzędnych sił naszej 
sceny „Polowanie na zięciów*, komedya w 4 aktach 
G. Labiche i A. Delacour. We czwartek po raz 5 ty 
„Jaś i Małgcsia*, opera w 3 aktach a 5 odsłonach 
Hamperdincka, z pp. Kczłowską, Bohussówną, Ka- 
sprowiczową, Skslską i p. Górskim, 


Do dzisiejszego numeru Przeglądu dolączaray 
prospekt Wędrowca, na który zwracamy uwagę czy- 


„Mody paryskie“, 


najtańsze i najpiękniejsze ilustrowane pismo dla kobiet, 
wychodzą we Lwowie od 1 kwietnia dwa razy na 
miesiąc, każdego 1-ego i 15-ego. Prennmeratorowie 
„Przeglądu“ mogą prenumerować „Mody“ po cenie 
zniżonej: kwartalnie 90 ct., półrocznie |'80 ct., 
rocznie 3-69 ct. Prennmeratę należy nadsyłać wprost 
do Administracyi „Mód paryskich“: Lwów, ulica 
Łyczakowska |. 27. 


Literatura i sztuka. 


* Z teatru. Przez wszystkie trzy dni świąt pa- 
nował w teatrze skarbkowskim ruch niesłychany, 
Z sześciu przedst..wień, które pod względem kago- 
wym powiodły się znakomicie, wz było 
wznowienie wodewilu „Gorąca krew . W roli ogni 
stej Hanki wystąpiła gościnnie p. Wišaiewska, zna- 
na Lwowianom z występów w roku przeszłym. Gra 
jej odznaczająca się ogromnym temperamentem do- 
wodzi równocześnie posiadania dużej aktorskiej ru- 
tyny i panowania nad tym temperamentem, który 
łatwo może przejść w efektacyę © EJ 
Popołudniowe przedstawienie w drugi dzień 
fświąt odznaczało się niesłychaną wesołością, która 
| równccześnie miała dwa źródła: Scenę i galeryę. 
Grano sztukę ludową Walewskiego „Hulaj dusza“. 
| Scisk na gale yi był taki, że musiano przedsiębrać 
Środki ostrożności, aby zapobiedz jakiemu wypadko- 
wi A z tego ścisku wypadały przy każdej danej 


| ze sceny okazyi takie salwy niehamowanego śmie- 


chu i oklasków, że udzielając się reszcie audyto- 
ryum, stawały się same Źródłem wesołości. Ale co 
najwięcej pobudzało do wesołości, to głośne wy- 
krzykniki, wypadające cd czasu do czaru jak gromy 
z tej zbitej masy, a będące zbyt może dosadnymi 
ale za to szczerymi a nad wyraz humorystycznymi 
objawami krytycyzmu galeryi. 

Najświetniejszem pod względem wykonania 
było wczorajsze przedstawienie „Sprzedanej narze- 
czonej“. Cały ansambl był znakomity, Panna Bo- 
hussówna Śpiewała tak prześlicznie, że trudno sobie 
wyobrazić lepszą Marynkę. Osobliwie w momenta 
rozpaczy i zawiedzionej miłości wlewa panna Bohnss 
tyle uczucia i prawdziwego trsgizmu, że zapomina 
się na chwilę o tem, jaki ma być koniec i że ten 
tragizm poza nią nie istnieje, a cdczuwa sę tylko 
razem z nią ten ból, który ją w danej chwili przej- 
muje. P. Bogucki był w doskonałym humorze 
i swata da? nam wczoraj tak doskonałego, jak da- 
wał już nam kilkakrotnie, gdy był szczególnie uspo- 
gobiony. Pan Orzelski zaś w roli Janka dowiódł, 
że pozbywa się powoli w śpiewie swoim wszystkie- 
go, co raziło niemile. Oto nie było we wczorajszsm 
oddaniu partyi Janka poprzedniej nierównomierności 
Pan Orzelski nie forsował nigdzie, a piana niektóre 
były tak śliczne, że ręce mimowcli się składały do 
szczerych i zasłużonych oklasków. Niezrównanym 
był również dyrektor cyrku (p. Lelewicz) wraz ze 
swoją donną Esmeraldą (p. Radwan) i całą swoją 
trupą komedyantów. 


(zęść ekonomiczna. 


Wiedeń 24 grudnia. - 

(Z) Jakiś ożywczy prąd spostrzedz się 
daje na giełdzie naszej ku końcowi roku Sze- 
regi spekulantów, operujących na zwyżkę, zwięk- 
szają się z każdym dniem, a i prywatnej kli- 
enteli coraz więcej przybywa. Ofiary zeszłoro- 
cznych katastrcf idą powoli w zapomnienie i 
wszystko gotuje się niecierpliwie do przyszło- 
rocznej kampanii, a kursa wzbijają się na co- 
raz wyższy poziom. Zajmującem będzie zesta- 
wienie kursu niektórych walorów z dnia wigi- 
lijnego ubiegłego roku z teraźniejszym, z tego 
najlepiej ocenić można kolosalne straty, ponie- 
sione przez spekulantów. I tak: austryackie 
kredyty stały w dniu 24 grudnia 1896 na 
3435, dziś stoją na 374.12, węgierskie kredyty 
podniosły się z 366 na 411.75, uniony z 257 
na 292.50, Statsbahny z 328 na 359, läader- 
banki z 213 na 24850, alpiny z 69 na 86, ren(a 
maiowa z 98.95 na 101.35. Obonie, jeteli nie 
zajdzie żadna niespodziewana ewentualność, 
prąd zwyżkowy, jak się zdaje, będzie robił dal- 
:ze postępy. Dziś już pomimo, że nestaje trzy- 
dniowa przerwa, nie wahali się spekulanci for- 
sowaó haussy i kursa wszystkich papierów zna: 
cznie się podniosły. 

Ostatnie notowania : 

Kredyty austr. 374—, węgierskie 412 —, 
Anglobanki 15550, Uniony 29250, Bankverai- 
į ny 25820, Linderbanki 248-25, Ludwiki 217:10, 
Czerniowieskie 289 —, Elbethale 27350, Renta 
papierowa 10135, srebrna 101/45, austryaoka 
złota 12290, austr. renta wal. kor. 10080, wę- 
gierska złota 122'36, węgierska renta wal. 
kor. 9905, dukat 567, 20-frankówka 953, 
marki 1176, ruble 12737. 


Wiedeń 24 grudnia. Spirytus 1550—15.70. 


66 

i elegramy „Przeglądu“. 
Petersburg 28 grudnia. "Ministeryum ko- 
| munikacyi postanowiło począwszy od lipca 1897 
powiększyć szybkość jazdy pociągów kolejo- 
wych. Pociągi kuryerskie robić będą 75 wiorst 
na godzinę, pociągi pospieszne 65, pocztowe i 


osobowe 60, pociągi wojskowe i pospieszne to- 
| warowe 28 wiorst. 

| Belgrad 28 grudnia. Król powołał tu po- 
sla serbskiego p. Simicsa z Wiednia i ma mu 
powierzyć misyę utworzenia gabinetu. 

Konstantynopol 28 grudnia. Wczoraj roz- 

jpoczęto wypuszczać z więzień ułaskawionych 
Ormian. 

Komisya greckiego synodu patryarchal- 
nego nie zgodziła się na prośbę deputacyi przy- 
byłej z Usskneb o unieważnienie wyboru tam- 
tejszego metropolity. À 

Nie bardzo wierzą tu w to, aby udalo się 
przeprowadzić zapowiedziane reformy. Zdaje 
się, że przyjdzie do zmiany gabinetu. Dziś od- 
będzie się konferencya ambasadorów. j 

Król rumuński nadał wielkiemu wezyrowi 
wielką wstęgę orderu gwiazdy rumuńskiej. 

Monachium 28 grudnia. Cesarz austryacki 
odjechał wczoraj wieczorem do Wiednia. 

Wiedeń 28 grudnia. Poseł do Sejmu F'iirn- 
kranz, umarł w skutek apopleksyi. l 

Wiedeń 28 gradaia. Ssjm dolno -austygcki 
otwarto. Marazałek i jego zastępca, jakoteż w 
wyborach uzupełniejących wybrani posłowie, 
złokyli pr: ysięgę. ś 

7 Wiedeń 28 grudnia. 
siaj rano z Monachium. ; i ; 

Londyn 28 gradaia. Pociąg kolsi żelaznej 
runął w pobliżu Birmioghamu z mostu Podo- 
bao jest 177 zabitych. 

Londyn 28 grudnia. Do Timesa donoszą 
z Hawany, że powstańcy pobili oddział hiszpań- 
ski, złokony z 2000 ludzi między Manzaniilo i 
Bayamo. Weiłag relacyj urzęiowych, Hisz;ą- 
nie utracili 6 oficerów 1 1E6 żołnierzy. 
ESSE | UONNAEETWIKE SUW RSE 


HOTEL EUROPEJSKI. 
ALBER ( SZKOWRON. 
Lwów — Plac Maryacki, 

Przyjechali dnia 27 grudnia. J, Exzelencya 

A. Jaworski z Wiednia. St. Białcs' órski ze Staj. 

Dr. F. Zal z Krakowa. Dr. Kreutz z Krakowa. J, 

Pogonowski z Rzeszowa. J. Urbański z Haczowa. 

Dr. Jakliński z Komarna Dr. WŁ Czaykowski z 

Przemyśla. B. Osachowski z Tarki. O, ala z Wy- 

socka. Dr. Dworski! z Przemyśla Z, Mikułowski 

z Siemiechowa. St. Bwiejkowski z Schodnicy. A de 

Słonecki z Zadurowa. D, Udrycki z Mcstów. Dr. 

Nebenzahl z Sanoka. Dr. Rosenbusch s Doliny. J. 

Kużniewicz z Tarki. J. Artymowicz ze Staj. J. 
Heinig ze Schodnicy. 


HOTEL ŻORŻA. 
Lwów — Plac Maryacki. 
Przyjechali dunia 27 grudnia. A. z hr. Bniń- 
skich Cielecka z Hadyńkowiec. A. Gorayski z Mo- 
derówki. Szcz. hr. Koziebrodzki z Chlebowa. St. hr. 


Cesarz powrócił dzi- 


Komorowski z Siekierczyc. E. Zagórski z Kołodzie- 
jówki. T. Czarkowski-Golejowski x Zagrobeli. J. 
Wiktor z Czndcą. St. hr. Zamoyski z Wysocka. J. 


hr. Michałowski z Witkowie. K. Horodyski z Żabi- 
niec K. hr. Dzieduszycki z Biechowa. F, Sozański 


z Hordyni. A. Cielecki z Porchowy. F. Seazighino 
z Przewożca. W. Niezabitowski z Łanek. O. Bohnell 
z Firlejówki. A, Teodorowicz z Żukowa. K. Hofi- 


mann z Brodów. 


| 


Nadesłane. 


Rubryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze też ona 
za nią na siebie żadnej odpowiedzialności. 


„HOTEL IMPERIAL" 
Lwów, ul, Trzeciego Maja 3. 


Mam zaszczyt zawiadomić W. Publiczność, że 
po rozwiązaniu spółki, tak gmach, jak i sam hotel 
objąłam na wyłączną własność. W dobrze zrozumia- 
łym interesie usunąłem wszelkie dotychczasowe bra- 
ki i niewygodności, a pod kierownictwem architekty 
Wp. Dolińskiego cały budynek wewnątrz swoim roz- 
kładem i urządzeniem zmienił się do niepoznania. 
Wszystkie pokoje gościnne gruntownie odnowiono, 
wytapetowano, nowe umeblowanie i pościel etc. 
z pierwszych firm dostarczono. Nie szczędziłem wkła- 
dów, gdzie tego czystość, wygoda i wzorowy porzą- 
dek wymagają, tak, że hotel ten dziś pod każdym 
względem do godności pierwszorzędnych hoteli euro- 
pejskich podniesiony zost ł. Hotel ma do dyspozycyi 
Wysokiej Publiczności 80 pokoi w cenie od 80 ct. 
wyżej, remizy, powozy; wedle wszelkich wymogów 
urządzone łazienki, doskonale dobraną słażbę, dobrze 
zaopatrzoną piwnicę. Restauracyę i kawiarnię hote- 
lewą objął p. Antoni Cieślik, kilkuletni kachmistrz 
w Kasynie szlacheckim, a 20-letni restaurator w ho- 
telu George's. Licząc na względy W. Pabliczności, 
zestawiono ceny jek nejumiarkowańsze, a pomimo 
egromnych wkładów adaptacyi, nie podwyższono ich. 

Wobec czego tuszę nadzieją że hotel ten bę- 
dzie dla PT. Przyjezdnych najmilszym przystankiem 
i miejscem wypoczynku we Lwowie. 
ki Z wysokiem powsżaniem W. Ziołecki. 


r Stolla uznane preparata kola z Afryki orzecha kole 
j. t. elixir, wino, bisquit, czekolada i kakao anana przez 
najznakomitszych lekarzy jako znakomity środek diete- 
tyczny, przy osłabieniu ciała I nerwów jak i do ureguio. 
wania czynności ż ł,dka, serca i kiszsk. Nowość. Czysta 
mąka z orzechu kola z świeżych orzechów, nieoceniom 
dla chorych ną nerwy, żółć i wątroba. Nowość „Kola Stoie 
z żelazem”, Stolla «ino kola z załącem dla niedokrewnych, 
wzmacnia nerwy. czyści żołądek, poprawia kraw. Skład 
Lwów, spt. Wewiórski, Kraków, Wiszniewski 

Nowość. Parag. Mate herbata, przyjsmuny smik 
x powodu wielkiej zawartości Theiny, mocniejsza jsk chiń- 
ska herbsta. 


Oryginalną bieliznę dr. prot. Jaegera, 
chustki i pledy zimowe, chustki i spódniozki 
włóczkowe, bluzki i halki wełniane poleca ' 
w największym wyborze najtaniej 

Magazyn Schayerów we Lwowie. 


CE DITAA ÓW BĘ 
Lekarz chorób kobiecych i akuszer 


Dr. Zygmunt Gembarzewski 
b. zsystent prof. Rokitańsky'ego w szpitalu chorób kobie- 
cych w Wiadnia, b operator kliniki położniczej prof, G. 
Brauna w Wiedniu ł kliniki chirurgicznej prof Wólflera 
w Grecu po stądzach na klinikach prof. Lsopolda w Drez- 
nie i Olshansena i Bulinie, osiadł we Lwowie i ordynuje 
od godz. 3 -btej popol Dla ubogich bezpłatnie od 9 —LOta 

rano ul. Jagi.lońska l. 7 I. piętro, 


Asystent c. k. szkoły położniczych 


Dr. Józef Starzewski 

b asy:tent król. kliniki prof. Mikulicza we Wrocławiu, 

b. lekarz oddzia”a ginskologi:znega prof. Pozziego w Paryżu 
ordynuje w chorobach kobiecych 


ulica Wałowa liczba 3 
od 3—5 godz. 


Specyalista w chorebach żołądka, kiszek i wątroby 
Dr. Eug. Kozierowski 


ordynuje od 9-10 rano i od 3—6 po południu 
w. Kopernika l. 3. 


KAWAŁY 


polecają lekarze szczególnie przy ka. 
tarze płuc u dzieci, który w 
zimie tak często występuje. 3 części 
Gieshiiblera szczawy alkalicznej mię- $ 
sza się z l częścią gorącego mleka i 
mięszaninę się dziecięciu ciepłą podaje, § 


mm ET 


NASZ 
Dom bankowy i kanter wymiany 
we Lwowie, ul. Jagiellońską |. 8 
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery wartościowe 
losy 1 monety po najkorzyssniejszych osnach 


do ciągnienia 2 stycznia 1897 
na austr. losy kredytowe po złe. 5.50. 

Główna wygrana 300.000 koron. 

I do ciągnienia 5 stycznia 1897 
na 3 pr. losy austr. Zakładu kred, ziem. II emisui 
po zł Z. Główna wygeanma korom 100.000 
„Uprasza Się o wczesne zamówienia, gdyż na 
2 dni przed ciągnieniem, z powodu wyczerpania za- 
pasa, zlecenia z prowiucyi nie mogłyby być wykonane. 

| 


Rok założenia 1853. 
Dom bankowy i kantor wymiany 
pod firmą : 
AUGU3T SCHELLENBERG I SYN 
Lwów, „al. Karola Ludwika L 1 w gmachu 
| dyrekcyi gal. Tow. kredytowego ziemskiego 


poleca 


PROMESY 


do ciągnienia 2 stycznia 1897 na losy kredytowe 
po zł. 550 wrar za stemplem 
Główna wygrana złz, 150.000 
Oras 


LOSY NA SPŁATY MIES'ĘCZNE 
pod najkurzystniajszy i warunkami, 


| Wydawnictwo g-ze'y l-wowań „Nadzieją, pre. 
numerata roczna zł. 17), ma prowincyi xlr 1.50. 
«pei 


Kwów dnia 25 grudnia (Z Izby handlowej) ” 

Akcye sz sztukę: Kolej gal, Karola Ludwiką 300 
zł. m, k. 216.— do 219.—, Kolej Lwowsko-Czern.-Jasvky 

200 zł. w. a. 267.— éo £91.—. Banku hypotecznego po 
zi. w. a. 386— do 396—. Ako, garbarmi w Hseszy 

wie po 200 zł. w. a. 200.-- do 205. Tow. badowy wa 
gonów w Sanoku 250.— do 480. 

Listy sastawsno za 100 zł; Banka hipot, galic 
5 proc. los, w 410 iat 5 proc. a 10 proc, prem. 110.10 do 
11080, 4 i pół proc. łos. w 50 lat. 93,8) do 100,50, 4 proc. 
los w G0lat 96,70 do 97.4). Banku kraj. 4 i pół proc. los. 
w 5l lat. 100.50 do 101.29. Hamku kraj, 4 proc. los. 57 ha:, 
97.56 do 93,20. Tow. kred. gui mem. 4 . (l. omi- 
sya) 27.50 do 98.30 4 proc. ce w 42 i pól lainch 97.40 
do 98.10, & proc. los. w 56 lac 57,40 do 98.10. 

ObL gi. za 100 zl.: Gal. fund. propinacyjnego 4 pre. 
97.50 do 9820, Bukowińskiego fund. propie. 5 proc. 102,50 
Kom. Basku kraj! 5 proc. (II emisyi) 103.00 do 
103.70 Pożyczki kraj. 6 proc. 105.— do —.—, 4 i pół proc. 
2 do —'—, & proc. z r. 1891 87— do 87.70, 4 proc. 
po 200 korom z roku 1893 97.— do 97.70. 

Monety. Dukat oszarski 5.65 do 5,75. Napolsondor 
9.50 do 9-60. Pólimperyal 9.60 do —.—. Rubel rozyjąk: 
papierowy 1.27do 1.38, 100 marek niemieckich 58,70 do 58,10, 


4 


OO ON 


BF" Poleca się handel wi 
Teatr hr. Skarbka a e 


We wtorek dnia 29 gradaia 1896 
gościnny wystep 
Zofji Kozłowskiej i Gabrjela Gór- 
skiego. 


Jaś i Małgosia 


(Hänsel uud Gretel); 
epera w 3 aktach a 5 odsionach Engel- 
borta Hum?ərdincka. 

Z pepertuaru opery nsdwornaj w Wiedniu, 


O8OBY: 


Piotr miotiarz Górski 

Pip jego żona rer 

a RE shusa 

Małgosia | ich dzieci Koztowska = 
Cssrownica Kasprowiczowa 

Dach nocy Bronikowska 

Dach rosy Kliszewska 

Qsternastu Michał Archanioł, 


aniołów. anio 

dzieci, dachy, pierniki Bzscz dzieje się 

w domku, w lesie, przed domem czarow- 

nicy i w niebie. 

W zmtraktach powinno sw palić 
pap arosy tylko s tutek Nismojowskiego 


r Odróżniajcie 


prawdę od blagi! 


Dwa medale sasiugi otrzymał 
8. W. Niemujowsk! va 
wyrób snakowitych tatek nirkle- 
jomych ! Takiem odznaczenier: 
tadon fabryka tutek poszczycić | 
się mie meże Żąda: >> Tu- : 
tek Niemojows ego e 

Wszędzie do nabycia. Í 

Poleca rie również tatki kleic- 
ne s prawdziw*go papiera Egip- | 
skiagm. | 


Wysprzedaż 


bez blagi konkurencyjnej 
niżej cen kosztu własnego 
tylko po koniec grudnia b. r. 
w osobnym lokalu obok mego magazynu). 


Centralny skład : 
Wiedeń, Opernring 6. 


| Zbadany i za znakomity u- 
|znany przez prof. Dra Stopczań 
skiego, radzcę dworu Ludwiga, 
Prof. dra Kerczyńskiego, radzcę 
jdworu prof. Alberta 
d» użycia polecony przez 
radzcę dworu Dra Brauna, radz- 
cę sanitarnego Dra Osera, radz-|j 
jcę cesarskiego proś Dra Win- 


Odznaczenia: 


pl 


n Ludwika Stacdtretillera we Lwowie 


płac Halicka l. 2 CIEPŁE KAPTURKI 


poleca 4 ieie y in ma day od 

j o'mrożenia dla pp. myśliwych, ofice- 

A. Krzysztofowicz rów, Azgdników, atądentów, łyżwiarzy 
AMATATY, po FO ct, 1 złr, 150 i 4 we. 


Berlscze do polnwania, pończ”%chy, ka- 
m' sze, rękawiczk kspeliszo, baszliki, 
czaptj, zaretawki, szałe | kocyki 
KLAPY aksamitoe na s» ałynach „Ma- 
tedor" OHREN3CHUT7ER po mr 1 
poleca płówny magazy” !ra*l rowerów n 
l przyborów unifarmowych 
S. PIELECHI i Ska IU/ÓW. 


GRAND VINS 


Gtobeliny, Dy"auy, Ekramy, Pa- 
rawany, Chedniki La nbrekiny, 
Hafty różnorodne, Kocyki, 
Kołdry szyte, Firanki, Portje- 
ry, Szaliki dekoracyjne, Mate- 
rji, Pluszu, Serwety, Kspy na|____ 
łóżka, Faterka psd łóżka itd. 
- Rydze kiszone wysyła» baryłecsk 
5 kig. za pobraniem 2 ałr. franco Jaliav 
Markowski, Ujście ruskie, poczta Uście 
ruskie. 5—5 

Domek e'egnncho i trwale zbadowa 
ny tunię do sprzedania, gotó*ki wystarczy 
2.000 złr. Wiadomość u x"xarmistrza p 
Komorowskiego, Aka emicka 5- _4—%6 

8 pokoi, przedpokój, kuchnia i spi 
karmie I piętrze zaraz do wynajęcia. ulica| 
Katecza 1. 10 4-5 

2 patent. wagi mestowe 4.000 
kg. 3 pat. wagi dla bydła 1.000 rg wsryst- 
kie 4 jeszcze nowe, prawdziwe Bugam'i, 
płeresmze ustawa przapisane dla większych 
fabryk, gospodarstw, browarów, gorzelń, 
młynów parowych, pod karą do 100 słr. 
przepisane, zechowana, wypróbowane. ta- 
nio do sprzedania Lofia v: ki. Wie- 
deń 4, Srhwindę s'e 14 parter, 
drzwi 3. Włuśnie odbywają sie targowo 
policyjne re*ixre wsrędzi». 

Usora w śrędnim wieku, wykszt:ł:ona 
mężatka bazdziet' a, (mąż prowadzi rk'ep) 
poszukuje miejrca do samojats6. © prowa 
dzenia zarządu domu, śkanienicy ifb re 
alnści Moża prowadz'ć wszelkie k.ra- 
spondancye, ralat siać wszelkie komisy +» 
Liwos ie, tylko za pomies.kasia. Adres H, 
H. pusta re'tsnte, główna poczta Lwów, 
i r a ZZCE | 


de 
Champagne 


Jeneralne zastępstwo na Austro-Węgry Wiedeń 
IX Max milian platz 4. Zastspstwo dla Lwowa: Jan 
Kl mkiewicz Lwów ul Batorego 82. ~ 


Prawdziwe norweskie 


Łyżwy do biegania po Śniegu 
dla pań, panów, dzie-i, wojska, myśli. 
wych, strazy leśnej itp. w naj!epszym 

wykońcseniu po 


zir. 8, I0 I I2 dostarcza 
główny magazyn broni 


S. PIEŁECKI i Ska LWOW. 


Apteka we Lwowie ptszukuje magi- 
stra asystenta i prektykanta Win”omość 
Jan Zarzycki Żólkiewsza 61. 1-8 
lLeśmicsy pozostający na posa*zie 
kilka lat pragnie taoma zmi nić, ne 
żądanie da rekomendacye wybitnych oso- 
biatości ma niższy egzamin, 14 letaią prak- 
tyke, jest żusatym, liczy Jat 33. TY astkawe 
sgłoszenia: Las pcst restaate ! wów. 1—1 
Kuonom kawaler puszukuje po ady 
przyjmie także posaie kon rolora iub pi: 
narza w większy skarb. Adres: Ekonom 
posta resiante Le'zniów. 1 8 
Leśniczy pragnący zmienić postię 
uprasza na tem miejsca kolegów o zawia- 
domienie go o wakującej p sadzie albo też 
może który z kolegow possdę swoja zmie- 
vió zechce obopólne porozumienia pod 
Howem honoru. Zgłoszenia: Honor post 
restante Lwów. 


É - >= == = CF zę dk — 
Wielki wybór najnowszych fasonów i dekoracyi w kwiaty, arabeski, 

bordury. girlandy, bukiety itp. 

Komplet obiadowy na 12 osób w zwykłem złożsniu i z dekoracyą 
stowną kosztuje : 

zł. 2170. 22 —. 23—, 2370, 2430, 2640, 2730, 28:— 

2950, 3150, 3240, 33—, 3430, 3550, 3860, 42— 

44 —, 47'— itd, oż do zł. 108. 
Porcelana wszędzie jednakowa, w najlepszym gatunku, a różnicą 


| 


jsztuk, a każdą sztuką można później osobno dokupić pojedynczo. 
Na prowincyę wzorów nie wysyłam i mogę tylko dać dokładne 


Kazimierz Lewicki Lwów 
ulica Trybunalska, we własnej kamienicy. 


£yżwy: 
Halifax dobre pa a 1,20. 
Halitax debra, staoze noże 170. 
a s szerokiemi nożsmi, polercwąna 


B t, 
Halifax niklowane u wązkiemi nożami 3. 
RZA nizlowane s uuerokiemi możami 


Halifax damskie nikłowane 1.30. 

Halitx damskie niklo rane 2.50. 

Halifsx systema „Jackson Haines“ niklo- 
wane 5.50. 

„Jackson H ines“ niklowane 5.50. 

szoa Haines” niklowany wkięzłe noże  — 


_ MD Mowy wyróbikrajowył 
Jarzyny i owoce w hermetyeznie zamkniętych puszkach kon- 

serwowane i jak świeże: 

Zielony groszek ; 3 

Fasolka cała lub krajana 

Szparagi  , ; ; s . l kg. od 110 do 1.30 et. 

Również Grzybki Julizmu, Macedoine, Pomidory (cała lub Puére), kompnty 

i gini m bua aere so Bei 

* > arowa yka konserwów w yczy Królewskiej. 

Bandai ee 2 A OCE. * "ję Apie uprzedaje: p. Karol Bayer, p. Albert Szkowron i Wystawa, U+ 


Redaktor odpowiedzialny: Ludwik Masło wski. 


50, 
Merkur „Helretia* „Primus* znykłe 2.60. 
„Merkur“ nuiklowane z azerokiemi noża- 

mi, damskie 5 zł. 
Zytwy damskie nie niklswane 1.30. 
„Baltia” niklowane, szerokie noże 5 zł. 
Paski do lyżew 1 para 30 ct. 

pełeca 


Piotr Chrząstowski 


l kg. od —.35 do —.56 ct. 
1 kg. od —.32 do —.60 ot 


z Wane Ul 


w cenie stanowi tylko kosztowniejszy fason, albo ozdobniejsza dekoracya. ` 
Złożenie może być dowolnie powiększone lub zmniejszone co do ilości , 


opisanie listowne. Opakowania gratis doliczam tylko własny koszt paki. | 


PRZEGLĄD s dnia 20 gradała 1896. 


rw "TY" | 


Roczny obrót browaru mieszczańskiego w Pilznie wynosi przeszło 650.000 hektolitrów. Podatlu opłaca browar ten rosznie 
przeszło 300.000 koron. 


Piwo Pilzneńskie. 


Piwo Pilzneńskie, którego piarwszem, najstarszem źródłem jest browar mieszczsński w Pilżnie założony w roku 

1842 zdobyłe sobie w całym świecie olbrzymią sławę dla swych znakomitych specyficznych zalet nistylko wśród lnbowni- 

ków dobrego oiwa, ale takie wśród powag lekarskich, która je dla jego wysokich przymiotów wielce cenią. Sława ta 

zupełnie zasłużona. jest powodem, iż nietylko w samym Pilznie ale we wszystkich innych krajach powst:ją najrozmaitsze 

browary, które usiłują imitować piwo Pilzneńskie i wyprodukowane przez siebie piwo puszczają w handel pod nazwą „Piwa 
Pilzneńskiego*. 

aśladownictwa te nie mogą oczywiście w niczam dorównsć oryginaln=mu Pilznerowi z browaru mieszczańskiego, 

gdyś właśnie Epirze (rd zalety jakiemi się ono od wszystkich innych piw odróżnia nie zależą tylko od sposobu wa- 


me 


ne własności terenu, woda, klimat itp.) a więc warunki, których przenieść nie 
„można i które nigdzie indziej się nie znajdują, 


Tych słów kilka, wypowiedzienych w interesie pijącej piwo publiczności, nisch służy za wyjaśnienie naszym Sza: 
nownym Odbiorcom. Gdyż i tu we Lwowie pewna firma szynkarska, trudniąca się między innemi sprzedażą rozmaitych piw 
flaszkowych, usilnje od pewneg” osasu : 
małpowaniem naszyeh inseratów i bezprawnem um eszczaniem liter podobnych do 


naszej zarejestrowanej marki ochronnej B. B. 
korzystać chytrze z sławy, jako prawdriwy Pilzner się cieszy. 


Wyłączny skład i reprezentacya dla Galicyi i Bukowiny we Lwowie Pa- 


saż Hausmana, 
Zamówienia miejscowe od 10-ciu, zamiejscowe od 25-ciu butelek (względnie w beczkach od 25 
litr). F Opust akcyzy wynosi dla prowincyi zł*. 3-14. przy hekiolitrze "Tag wykonuje starannie. 


ME Kantor Browaru Mieszczańskiego w Pilznie < %iġ 


Lwów, Pasaż Hausmana 
Telefonu l. 309 
Piwnice składowe 
dawniej browar Plodra 


ulica $ Marcina liczba 11. 
Telefonu I 310. 


GERE pei — ij" 
Zabudowania browaru mieszieńskiego w Pilznie założou. w r. 1842 zajmoją obszar 520.000 kwalr. metrów. Długość piwni 
które dzielą się na 72 wielkich oddziałów wynosi 8 kilometrów 


—-0. i k. uprzyw- 1 Odznaczona A 


"|. Mie ma potrzeby sprowadzać 
z zagranicy! 


Obrazki i dewocenalia 


> INA KOLĘDĘ I 


| poleca najtaniej 
| i Wince 


nty Kuczabiński 
sławna na cały Świat 


we Łwowie ul. Kopernika I. 2. 
W poniedziałek dnia 28 grudnia b. r. zostanie otworzoną Mleczarnia specyalność. 


Fabrykant i nakładca książek do 

nebożeństwa i pr i i 
dóbr: Przeworsk, Laszki i Borynicze, plac Smolki 1 5. Telefon 1. 304. Jedyny wytwórca R. Vlahov Zara. rigid SA pi 
4aopatrzona we wszelkie aparata te hniczne najnowszej konstrukcyi pod mer 9 Hiit zory 
kontrclą lekarską, sprzedaje mleko i wyroby nubiałowe z obór postawio- obrazków, medalików, krzyżyków, 
nych pod dozór weterynarzy, a mianowicie : 


różańców itp. 


Kasetki z perfumami 
jakc najlepszy podarunek noworoczny 


poleca 


w drogusryi pod Czerwonym krzyżem 


we Lwowie plac Kapitulny 3. 


bryka Maraskinu 
„Romano Vlahov Zara“ 


aj'epszy, najedrowszy, najsław- 
niejszy żołądkowy likier świata 


Mleko świeże nie zbierane litr et. 10 A s 
m pn  _ zbierane „PR Lieay niskie. 
Dla zekłsdów w większych ilościach 81 Ganni v 
Śmietankę I (kusmową) + É 80 A Cenniki gratis i franco. 
II litr 36 et. III cią A 28 


Wincenty Kuczabiński 
Lwów 
Ul ca Kopernika 1. 2, ' 
EARO si | may 


Znakomite, wybróbowane 
z gwarancyą 5-letnią 


Maszyny do szycia 
Singera 
na raty I "za gotówkę 
Ludwik Gardoliński. 


n 
Maślankę litr 4 ot, Masło deserowe śmietankowe w foremkach po 10, 
20, 30. 40 ct. Masło deserowe 1 kig. 138, kuchenne świeże 1'10. Ser 
kuchenny 24 ct. Sery deserowe stosownie do Żądauych gatunków: Na 
śądanie otwiera się abonament z dostawą produktów do domu, mleko 
i śmietankę we flaszkach plombowanych i firmą opatrzonych. 


Do zwiedzania zakładu uprzejme się zaprasza. 
Bliższe wyjaśnienia udziela 


Zarząd Mleczarni Przeworskiej 
Lwów, plac Smolki I. 5. Telefon 304. 


„OZ O 


KuemoqoidAm ‘Auozopsragop 


bzpsąm "4 I 'o zozid t J9gT "u m £nor y 


rzeczywiście chiń 


F. ' | Aa Główny skład: Gródek koło 
pa, Aa sę p. (W | Lwowa, filia Lwów ul. Halicka 
a p y A APE | |liczba 6. — Cenniki ilustrowane 
ME ze ja żądanie wysylam. 

Pakiet 125 gramów: Kto choe żołądek w zdrowiu i, SB 


sile utrzymać, niechaj pije ten ; 
sławny na oały świat wyłącznie | 
z roślin w Dalmacyt wyrabiany żo- | 
łądkowy likier, który jest do na- 
bycia w wszysukich lepszych han- 


Nektar ksiątęcy 55 
[Fx ct. Perla Chin 75ct 
Bukiet królewski ał. L 
Kwiat cesarski zł. 1,25 
Kazimierz Lewioki 


Y 


PRL 
Ak. 


TOEREN m "ij 
Maks Wiksel Lwów 
„,Jeneralny zwstępca browaru mie- 
(szczańskiego w Ołomuńcu dla Ga- 


Ak Lwów, Trybnnalska = dlach delikatesów, korzeni, on-; licyi i Bukowiny polecą znako- 
kiernisch i kawiarniach. j mite marcowe 


SEZ ASELA Pracownla rusznikarska i 


all Akademicka I. 8 | piwo olomunieckie 
P. Jarosz i A. Sobołta 1229, me zapetaie pońsbne do 


Wkrótce wyjdzie zeszyt I 
przyjmuje zamówienia na broń nową wła Ww becru'kach począwszy od 28 litrów 


Na okolo Świata go wyrobu, jakoteź i wszelki repera- W oryginalnych flaszkach: Od 10 flaszek 


s i > o 5 Ą i j ., zwyż bezpłatna odstara do damni. Skład 
widoki ze wszystkich części świa: 07% Rai Aj ROJA Danara n ' we Lwowie: Ormiańska 6, Krakowska 14, 
ta, niewyłączając okolic Polski w|” * "se I 0 «ed o 
"my 


cenach. į Zastępca filii w Tarnopola J, Landes. 
pięknych chromolitografiach. Kak- a 


dy zeszyt zawierać będzie 8 wi- P OŻYCZAKI 
doków na Smia kartonach chiń- od E00 złr. w górę nA kredyt osobowy, ` 


kiego papieru. Cena zeszytu 40 nisko oprocentowane, na kredyt osobowy, 4 
ot. z przesyłką 50 ot. mogą otrzymać Fanowie P. T. właściciela “ 


obr, domów, Damy, U:zędnicy, wyżsi Ofi- 
(| CARO i RAK 
|--V Równi 
Lwów, ykstuska 26 


Odznaczone medalem 
na Wystawie krajowej 1894 
Mydło z białej lilji 
wydelikaca, wygładz: i zna- 
komicia oczysze:a skórę — 

Cena 60 et. 
Rum chinowy wypró- 
bowany i pewny środek na 
orost włosów, mały fls- 
on 50 ct, większy 1 zi. 
Laboratorjam chemiczne 
Adolfa Pokornego 


magistra farmacyi. 
Lwów, ni. Wał:wa 15. 


Pierścionki 

zaręczynowe, obrączki, 
Szpilki ślubne srebro stoło- 
we (urzędownie cechowane) 
kompletne wyprawy w kaset- 
kach oraz wszelkie oiłuterya 

poleca Jan Jarzyna 

jubiler, Lwów, Hotel 


cerowic, Pensowaci, Penzionistki Zgłe- _ 
szenia listowne pod „Palermo* post. rest, ` 
Lwów. Anonimy zostaną bès odpowiedzi, 


Restauracya piarwszorzędna | 


-Papier z fabryki Fijałkowskich w Białej. 


a "2 Fa E R 
Artur Kościcki SEKCJA Südbahnhof Wien ` Kacopajki 
(SYRIUSZ) "=; E) Telefon Nr. 79 j 
Lwów, ulica Zamarstynowsta |. Il it sprzedaż wszelkich zapasów win 
(dom WE £ ią zs Maja P ; x na które przed ŻĘ m0 Ba» „ej 7 1598 
:_ M y Thyll w przeciągu 10, 20 WI 0 wiasasnego 
poleca wprost z Ameryki wybor- rzep rowadzenia JaC" a W Pi Tran itowy chować 


w patentowaaych, achylsjacych potrzebę 
opakowania, workach lądem i morsem, 
koleją drogą kołową i w miejscu. 


sklad w moioh piwnicach. 
Wóslau Ludwigstrasze 
Ludwig Schneider. 


butelka zł. 180 do zł. 5. 


Drukarnia nar. St. Manieckiego i Spółka Hotel Żorża. Zarządca W. Hodak. 


łagodne, dostarcza od 56 litrów È 
białe litra po 24 ct., czerwone po 20 œ., 
Benedykt Hertil, włażciciel dóbr, 
zamek &olitøch przy Gonobitz, Styryl 


